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Dobry horoskop 
wyborczy

Wczoraj zamieściliśmy «oszerne 
sprawozdanie z konferencji aktywu 
stronnictw politycznych z terenu wo­
jewództwa gdańskiego, poświęconej 
sprawie zbliżających się wyborów do 
parlamentu. Umieszczona w załącze­
niu do tego sprawo: dania rezolucja 
wykazała jednolitą postawę ideową 
reprezentacji stronnictw politycznych 
na Wybrzeżu, tworzących Rząd Jed­
ności Narodowej.

Gdański aktyw polityczny zdaje 
sobie doskonale sprawę z zadań, jaku. 
ciążą na nim i na całym społeczeń­
stwie polskim ha oswobodzonym oa 
panów ania niemieckiego terenie przy 
morskim. Mowy nie może być o roz­
biciu, o walkach wewnętrznych na 
tym szczególnie terenie. Stanowisko 
to odpowiada pozycji dziennikarstwa 
polskiego, zajętej na Zachodnim Kon­
gresie Dziennikarskim ( w dn. 16 i 17 
bm.) w Poznaniu w stosunku do za­
gadnienia jedności społeczeństwa na 
całym terenie Ziem Odzyskanych.

Jakie to są zadania? Piszemy na 
ten temat codziennie. Niemal codzien 
nie podkreślamy ważność planów od­
budowy tych ziem i konieczność jak 
najrychlejszego zespolenia ich z orga­
nizmem Polski. Jak dotąd najoardziej 
mamy okazałe wyniki na odcinku od­
budowy dwu głównych naszych por­
tów Gdańska i Gdyni. W ślad za na­
mi rzec można dosłownie cała prasa 
polska zaczyna również pisać o tych 
osiągnięciach i szczycić się nimi.

Jeszcze przed niespełna rokiem le­
żące w kompletnej ruinie porty dźwi­
gnięte zostały do życia ofiarną, wy­
tężoną pracą inżyniera i robotnika poi 
skiego. Zakres ich działania z dniem 
każdym jest coraz większy, coraz wy 
datniejszy, dochodząc do połowy za­
kresu przedwojennego. Na wszyst­
kich odcinkach odbudowy, a więc 
przede wszystkim miasta Gdańska, w 
przemyśle, rolnictwie, a jeszcze może 
wymowniej w zakre ie pracy admi­
nistracji państwowej, szkolnictwa po­
wszechnego, średniego i wyższego, ko 
munikacji, sądownictwa — wszędzie, 
gdzie się nie obejrzymy widoczne są 
wyniki troski Rządu, tudzież wyniki 
trudu społecznego tych wszystkich, 
co przyszli na te ziemie na miejsca o- 
próżnione przez Niemców. Widoczne 
są wyniki, lecz niemniej widoczna sa 
braki, ogromne na każdym kroku za­
pory do poKonania.

Chodzi o to, żeby tempo pracy nie 
malało a rosło. To jesl warunek za­
sadniczy naszego „być, albo nie być" 
na odzyskanych nadbałtyckich i nad- 
odrzańskich włościach piastowsk’ch. 
Co do tego są zgodni wszyscy ci Po­
lacy, którzy zdają sobie sprawę ze 
znaczenia wygrania przez nas owej 
szansy dziejowej, która zaistniała dla 
Polski po drugiej wojnie światowej.

Wybory! Ależ doskonale rozumie­
my, że są nieodzowne, że muszą się 
odbyć, by jak najrychlej nastąpiła 
stabilizacja powojennego polskiego 
status quo. To jednak nie znaczy, 
abyśmy mogli sobie pozwolić na luk­
sus wyłącznego absorbowania się tą 
jedynie sprawą. To nie znaczy, aby 
akcja wyborcza zaćmiła wszystkie in­
ne prace, względnie zepchnęła je na 
plan dalszy. Nie mamy czasu na wal­
kę wewnętrzną, sejmikowanie i wie-

Koniec sporu radziecko -perskiego
Oddziały Armii Czerwonej opuszczają Persją

LONDYN. (Obsł. wJ.) — Jak donosi ra­
dio moskiewskie, rząd radziecki postanowił 
wycofać wszystkie oddziały Armii Czeiu-o 
nej z Persji w ciągu najbliższych 5—6 ty­
godni — o ile nie zajdzie nic nieprzewi­
dzianego.

Oznajmienie to zostało powitane jako 
pierwszy pTomyk na rozwiązanie problemu. 
Rosjanie przypuszczają, że inni członkowie 
Rady będą zadowoleni 7 rozwiązania, któ­
re usunie niebezpieczeństwo jakiegoś star­
cia i ewtl. wycofania s:ę ZSRR z ONZ, gdy 
by Rada wydała nieprzychylną dla niego 
decyzję.

LONDYN. (Obsł. wł.) — Decyzja Zw. 
Radzieckiego wycofania wojsk z Peisji by­
ła zbyt wielką niespodzianką aby można 
było ocenić, jaki efekt wywrze na ponie­
działkowym zebraniu Rady Bezpieczeństwa. 
Jeżeli idzie o „szarego człowieka' w An­
glii, to decyzja ta wyvrołała większe zado­

wolenie, niż jakakolwiek wiadomość od 
zakończenia wojny. Jednakże radość jest 
trochę zmącona zastrzeżeniem radzieckim, 
„o ile nie zajdzie nic nieprzewidzianego". 
Ale nawet ta nieprzyjemna dwuznacznosć 
nle zabija nowej nadziei. Opinia publiczna 
była dość pesymistycznie nastawiona. O- 
statni rozwój wypadków rozprasza lo wra 
żenie — i pozwala przewidywać możli­
wość przyjaznej współpracy na przyszłość 
dla dobra całego świata. Pierwszą bezpo­
średnią konsekwencją będzie z pewnością 
uniknięcie zderzeń, które miałyby miejsce 
na posiedzeniu Rady. Jełnakże delegaci bę 
dą mieli jeszcze bardzo wiele pytań do po­
stawienia Rosjanom w sprawie opóźnienia 
ewakuacji oddziałów Armii Czerwonej z 
Persji. Specjalna uwaga zostanie też po­
święcona zdaniu „o ile nie zajdzie nic nie 
przewidzianego". Funkcjonariusze amery­
kańskiego departamentu stanu sądzą, że po

Odprężenie w Grecji
ATENY (Obsł. wł.) Przedwyborcze wie­

ce w niedziele odbyły sie w zupełnym spo­
koju, kandydaci wszystkich odcieni polity­
cznych przemawiali do swoich zwolenni­
ków. 30.000 zwolenników stronnictw lewi­
cowych słuchało pr..ywódców, przemawiają 
cyc:i w pobliżu Pireusu i wyjaśniających 
dlaczego zamierzają bojkotowaó wybory. 
Tłum krzyczał: „Precz z Bevineml“ Przy-

MOSKWA (PAP). — W Moskwie zakoń- 
czyły sW rokowania miedzy przedstawicie­
lami rządu ZSRR a delegaci® Rzijdu pol­
skiego na temat organizacji połączenia lot­
niczego, ninalizowane podpisaniem umo­
wy, kt*ra przewiduje eksploatację linii 
lotniczych Moskwa — Warszawa, Mo-

w«dca monarchistów Caldans oznajmił, że 
Jego partia zamierza bez zwłoki zażąda® 
plebiscytu w sprawie konstytucji greckiej, 
o ile uzyska większość w nowym Zgroma­
dzeniu. Naprężenie trochę osłabło. Donoszą 
z prowincji o zmniejszeniu sie star® mie­
dzy zwolennikami stronnictw prawico- 
Iwych 1 lewicowych.

skwa — Warszawa — Berlin i Warszawa— 
Berlin.

Umowa przewiduje również udzielenie 
przez ZSRR pomocy t< chn.czn cywilne­
mu lotnictwu. Umowę podpisali: w imie­
niu rządu ZSRR — marsz, lotnictwa, Osta- 
chow, w imieniu Rządu polskiego — wice- 
min. Olewiński.

ewakuacji wojsk radzieckich Persja przy 
zna ZSRR dalsze komesje ekonomiczne 
zwłaszcza odnośnie natty. Ponieważ prawe 
perskie zabrania wszelkich transakcji tego 
rodzaju, o ile w krrju znajdują się obce 
wojska, jest mhło prawdopodobne, aby pre 
mier oznajmił natychmiast o zawarciu ta­
kiej umowy.

LONDYN. (Obsł. wł.) — Według depe­
szy z Teheranu oznajmiono oficjalnie, że 
wojska radzieckie rozpoczęły ewakuację 
Persji.

LONDYN. (Obsł wł.) — Liczne dzien­
niki poświęcają swoje artykuły wstępne 
wiadomości z Moskwy, że oddziały radziec 
kie rozpoczęły ewakuację Persji.

„Daily Telegraph" pisze: „Wiadomość ta,
0 ile zostanie potwierdzona, zmieni zasad 
niczo sytuację. Ale w każdym wypadku Ra 
da Bezpieczeństwa ma prawo i obowiązek 
zażądać spiawozdanla z minionych wypad­
ków. W sprawie nie] odległości per­
skiej Siany Zjednoczone i W. Brytania chcą 
więcej, niż załatwienia lokalnego. W grę 
wchodzi wielka zasada”.

„Daily Mail" pisze: „Kryzys radziecko- 
perski Jest zakończony. Taki jest efekt wia 
domości, nadanej w ostatniej chwili z Mo­
skwy. Nagłe zakończenie sytuacji, która 
obudziła obawy nowej wojny, zostanie 
przyjęte z ulgą przez cały świat. Rząd ra­
dziecki postąpił mądrze i rozsądnie.

MOSKWA. (Obsł. wł.). — Znaczna poprą 
wa politycznej sytuacji międzynarodowej 
zmniejszyła napięcie, jakie obserwowano w 
ostatnich tygodniach. Z dobrze poinformo­
wanych kół oświadczono prasie, że kwe­
stia Iranu zostanie wkrótce załatwiona ku 
zadowoleniu obu rządów. Obserwatorzy po­
witali jako bardzo zdrowy objaw, oznajm-e- 
nie TASSA o wycofaniu wojsk radzieckich 
z Persji na podstawie umowy z rządem 
irańskim. Ewakuacja wojsk radzieckich z 
Mandżurii przyczyniła się również do zmniej 
szenia naprężenia. Zarówno chińskie, jak
1 irańskie kola wyraziły zadowolenie z 
rozwoju wypadków, który wskazaje na po­
wrót do normalnych wzajemnych stosun­
ków.

Marszałek Rola-Żymierski 
w Erffxnl

Ujjęcie (jen. Michałowicza
BELGRAD (PAP). — Na posiedzeniu 

gabinetu j ugosł u wiańskiego min. spraw 
wewn. Rar!:ovic oświadczył, i* przywódca 
czetnik6w gen. Michajłowicz został ujęty 
13 marca br,

LONDYN (Obsł. wł.) Aresztowanie gen. zana.

Michajłowicza, o którym doniosło w nie­
dziele radio Belgrad, miało miejsce 13 mar 
Cu. Generał ukrywał się z U żołnierzami 
w starej kuźni. Witkszo»® jego stronników 
została już aresztowana, osadzona i ska-

Umowa lotnicza między Polsko a ZSRR

Francja domaga się szybkiej decyzji
w sprawie Zagłębia Ruhry

PARYŻ (PAP). — Premier francuski 
Gouin, wygłosił w Strasburgu przemówie­
nie, w którym domagał sie przyspieszenia

decyzji w sprawie międzynarodowej kon­
troli nad Zagłębiem Ruhry.

3 miliony hitlerowców za drutami ohozow
BERLIN (PAP). — W amerykańskiej 

strefie okupacyjnej znajduje sie w więzie­
niach 3.000.000 hitlerowców-

Największym obozem dla hitlerowców 
jest b. ob*z Jeńców wojennych w Mozgau, 
gdzie przebywa 100.000 osób.

Aresztowania wśród hlinkowców
PRAGA Według oficjalnego oświadcze- 

czechosfowackiego ministra „praw za- 
nicznych aresztowano 100 osób w zwią

zku z „puczem", przygotowywanym przez 
byłych członków gwardii Hlinki. ■

Wojna między USA a ZSRR
jest nie do pomyślenia

NOWY JORK (PAD. — Przywódca 
partii republikańskiej, senator Vanden- 
berg, wygłosił w stanie Michigan przemó­
wienie, w którym oświadczy}: „Wojna mie

O
'owa iie. Przejęci misją, ktćrą los 
iam powierzy!, nie modemy trwonić 
Iropego czasu na tarcia wewnętrzne.

Rezolucję ak.ywćw stronnictw po- 
itycznych w Gdańsku ocenić należy 
ako dobry horoskop wyborczy, wska 
:ujncy, że zapory stojące do zacieś- 
lienia jedności w narodzie polskim są 
Irugorzędnego znaczenia. (ś)

dzy St Zjednoczonymi a Rosja jest nie do 
pomyślenia“. Vandenberg, który był dele­
gatem St. Zjednoczonych na generalnym 
zgromadzeniu ONZ w Londynie sprzeciwi! 
si<5 zawarciu sojuszu anglo - amerykań­
skiego.

Marszałek Tito podpisze 
traktat z Czechosłowację

PRAGA. (Obsł. wł) — 
oświadczył w robotę na 1 n( )t pr -
wej. że jego kraj ma n- 7 i' Mm?'' ^ 
Czącbgs^warjn, akt o • I
i przi- :ii. 0 do tm '.. .i, , . 
nego i P i :ią-

Naczelny Dowódca Wojska Polskiego 
Marszałek Rola Żymierski przyjechał wczo­
raj do Gdym. gdzie dokonuje inspekcji Ms 
rynarkl Wojenne).

Defilada młodzieży
WARSZAWA (PAP). — Dnia 24 bm 

w ramach tygodnia młodzieży odbyła sic 
na pl. Saskim w Warszawie wielka det;- 
lada młodzieży OMTUR, ZWM, ZHP, ZM 
D, ZMW „Wici". Katolicki Związek Walki 
Młodych, Przysposobienie Budowlane. Klub 
Sportowy ZWM „Żj cie“, Poale - Syjon — 
lewica. Przybyła te* młodzież szkolna nie- 
zrzeszona.

Do zgromadzonych przemówił Mm. 
Oświaty ob. Wycech podkreślając zasłuf i 
młodzieży w walce z Niemca ni oraz prace 
młodzieży nad odbudowi; kraju. W imie­
niu komisji porozumiewawczej org. mło­
dzieży przemówiła ob. Kryszczanka.

Następnie deiegt cje wszystkich org. 
młodzieży złożyły wieniec na grobie Nie­
znanego Żołnierza, po czj m udały się wraz 
ze sztandarami r^zed gmach Prezydium 
p.ady Ministrów, gdzie przybył Prezjdent 
Bierut w towarzystwie Premiera i Min. 
Wycecha.

Ob. Prezydent przemówił do młodz eżv 
w krótkich i serdecznych słowach:

. Polska wierzy w was, jako w przysz­
łe-'" narodu polskiego. Ojczyzna apeluje do 
.cas o udział w dziele odbudov'v nowe., 
cl, a* Valycznego ż. cia. Wierze, że tak, j '
z petem szl -r!» do walki i »biadali 

w potrzebie, tak teraz b 
iVr iq w picr -m zeregu budowo 

P ' i. Niech i-,je młodzie* — p 
Ju p ,' k! ’go!“

. odbył : *.* uroczysty prawi



NOŻYCAMI PR£EZ PRASEMobilizacja milionów w obronie sc'/ojo ECHA WYWIADU ZE STALINEM 
W PRASIE WARSZAWSKIEJ

Zdaje sie nie ulegać ju* żadnej wątpli­
wości, że jedynym pozytywnym efektem 
fultońskiej mowy Churchilla jest to, że 
„zmobilizowała ona miliony ludzi, pragną­
cych pokoju i gotowych go bronić wszyst­
kimi rozporzadzalnymi środkami.

I dlatego być może nawet lepiej sie sta­
ło, że mowa ta została wypowiedz.ana, że 
tek dobitnie zarysował sie przedriał po­
między tymi, którzy, identyfikując polity­
kę równowagi z brutalną polityka siły, wi­
dza w wojnie sposoby rozwikływania trud- 
ności, nieuniknionych w powojennej atmo­
sferze, a tymi milionami ludzi, którzy od­
czuli najcieżej, co niesie wojna, jakie są 
jej straszliwe następstwa 1 w jaką otchłań 
nieszczęść wtrąca ona swe niezawinione 
ofiary.

I dlatego, tak niezmiernie symptomatycz 
ną wydaje się w obecnej chwili reakcja 
studentów uniwersytetu Columbia, w St. 
Zjednoczonych, który obdarzył Churchilla 
swym dyplomem honorowym. Demonstra­
cja amerykańskiej młodzieży posiada bo­
wiem wymów?, kto wie, czy nie znacznie 
większą, od najbardziej przekonywującego 
artykułu czołowych publicystów po obu 
stronach ocearu.

„Protestujemy przeciw nadaniu dyplo­
mu honoris causa człowiekowi, kt°ry pcha 
świat ku nowej wojnie. Dyplom podobny 
należy sie jedynie tym, którzy pracuja w 
imię pokoju, w imi? powszechnego dobra 
nalej ludzkości“.

Jeżeli glos młodzieży uniwersytetu Co­
lumbia o mowie Churchilla uzupełnić tym. 
co ogłosili w prasie amerykańskiej dwaj 
świeżo zdemobilizowani żołnierze - dzien­
nikarze, odbicie opinii młodego pokolenia 
amerykańskiego bedzie kompletne.

Oto, oo pisze Robert Knar.c, współpra­
cownik koncernu prasowego Scripps Ho- 
v»rd, obsługującego 80 pism: „Był czas. 

kiedy wojny wybuchały co 100 lat. później 
co każde 25 lat. Czyżbyśmy wiec wkroczyli 
w okres wojny co rok? Doprawdy, myśl 
o nowej wojnie jest potwc-ma. Czyż nie ma 
dość ludzi rozumnych, by temu zapobiec? 
Czy Churchill jest w stanie wyobrazić so­
bie, co o jego mowie myślą ci, którzy jej 
wysłuchali w szpitalach, gdzie wciąż jesz­
cze leczą swe rany, ci, którzy powróciw­
szy do domów, nie zastali przy życiu 
swych najdroższych, lub ci, którzy długo 
jeszcze będą odczuwać ekonomiczne skutki 
minionych lat? Churchill swa mowa spra­
wił największy zawód tym wszystkim, kt°- 
rzv łudzili się jeszcze, że od „starego świa­
ta" można "czekiwać rozumnych rozwiązań 
aa przyszłość“.

Tak brzmi glos „młodej Ameryki“. Wtó­
rują mu setki listów, jakie redakcje pism 
angielskich otrzymują od swych czytelni­
ków, wyrażających tę sam1, opinie o mo­
wie fultońskiej.

Pisma sa przepełnione artykułami, któ­
re nie tylko surowo osądzają wypowiedzią 
ne mowy, ale ponadto domagają się, bv 
stronnictwo konserwatywne położyło kres 
krasomówstwu swego przywódcy. W ..Daily 
Telegraph“, organie konserwatywnych po­
słów, którzy od chwili kieski wyborczej sa 
opozycyjnie usposobieni do Churchilla, po­
jawiła sie nawet wiadomość, że niezwłocz­
nie po powiodę do Anglii, Churchill złoży 
swą godność „przywódcy opozycji“, do któ­
rej jest przywiązana dość wysoka pensja 
ze szkatuły królewskiej.

W artykule p. t. „Defetyzm Churchilla“.

SPFAFIERZY DONOSZĄ...

WASZYNGTON. — Gen. por. Welter Bedell 
Smith, mianowany ambasadorem Stanów Zjednoczo­
nych w Związku Radzieckim, wyjechał w poniedzia­
łek do Moskwy.

LONDYN. — W niedzielę rozpoczął się w Lon­
dynie strajk załóg holowników, które żądają 48-go 
dzinnego tygodnia pracy i podwyższenia plac. Właś­
ciciele statków oświadczyli, że o ile holowniki po­
zostaną bezczynne, dostawy żywności do miasta 
będą zagrożone.

LONDYN. — W bieżącym tygodniu zostanie wy­
dana Biała Księga, podająca szczegóły światowej 
sytuacji żywnościowej

KAIS. — Premier Traku, Tewfik Suweidi, oznaj­
mił, że Irak prosił W. Brytanię o rewizję traktatu 
z roku 1932, na podstawie którego RAF utrzymuje 
bazy lotnicze w Iraku.

BATAWIA. — Podczas wycofywania się z okoli­
cy na południe od Bandoeng skrajni nacjonaliści 
indonezyjscy zastosowali metody ,,zrównania z zie­
mią".

TKIEST. — W Trieście wybuchły walki uliczne 
miedzy rywalizującymi manifestantami, prowadzącymi 
propagandę na rzecz Włoch lub Jugosławii.

LIZBONA. — Dr. Alochin, światowy mistrz sza- 
rhowy, zastrzelił się w hotelu w Estoril koło Liz­
bony po przegraniu wielkiej sumy pieniędzy w ru- 
Mkę w kasynie miejskim.

BERLIN. — Podczas szalejącej w niedzielę bu- 
fzy zawaliły się liczne domy, uszkodzone przez bom- 
orirdowanie. 15 osób zostało zabitych, a 50 rannych.

LIZBONA. — Most, na którym zebrał się wielki 
tłum, aby oglądać brytyjski pancernik „Nelson", za- 
wtiil się, przy czym jedna osoba została zabita, 
« 60 odniosło ciężkie rany.

LONDYN. — Minister Mc. Neil oznajmiłr że nie­
wielka delegacja parlamentarna uda się wkrótce do 
tranu z wizytą inspekcyjną.

WASZYNGTON. — Zrzeszenie fabrykantów ea- 
Ctr K ów w Detroit popiera zniesienie kontroli eks- 
30 samochodów oraz prosiło departament : tanu 
7 .rżenie temu, aby kraje zagraniczne ograni- ,

j ilościowo eksport samochodowy Stanów Zjed-

(Korespondencja własna z Londynu)
tygodnik polityczny „The New Statesman 
and Nation“, po szczegółowej i bardzo kry 
tycznej ocenie mowy fultońskiej, która u- 
wa*a za defetystyczny objaw bankrutują­
cej polityki Torys«Hv, dochodzi do następu­
jącej konkluzji: „Churchill miał racje oś­
wiadczając, że musimy ze zrozumieniem i z 
cierpliwością dążyć do pełnego porozumie­
nia ze Związkiem Radzieckim. Ale budo- 
waó je na antyradzieckim sojuszu wojsko­
wym i na wyłączności posiadania bomby 
atomowej jest rad*ł szaleńca“.

„Tribüne“, organ labourzysty, ministra 
A. Bevina, jeszcze ostrzej osądza mo­
wo Churchilla: „Nie panie Churchill. Na­
ród brytyjski nie pozwoli sie sprzeda^ ame

rykarskiemu kapitalizmowi. Jakiekolwiek 
miałby zastrzeżenia co do polityki radzie­
ckiej, nigdy jednak nie będzie sobie by­
czył wojskowego sojuszu przeciwko Związ­
kowi Radzieckiemu. Naród brytyjski nie 
po to pobił na wyborach partie Tory sów, 
by miał sie stać narzędziem reakcji amery­
kańskiej“.

Goryczy zawodu i poranki, jakiej do­
znał Churchill nie osłodzą mu honorowe 
doktoraty, w których jest zresztą soecjal- 
nie rozmiłowany. Faktem jest bowiem, że 
u schyłku swego życia zmobilizował prze­
ciw reprezentowanym przez siebie ideom 
miliony ludzi, pragnących pokoju. (API).

Nowojorskfe koła polityczne
o oświadczeniu Stalina

Na marginesie głośnego wywiadu, u- 
dz'elonego prasie nrzez generalissimusa 
Stalina w odpowiedzi na amerykańskie wy­
stąpienie Churchilla „Kurier Codzienny" 
stwierdza:

Wy wian z Generalissimusem Stalinem 
natychmiast obiegi cały świat. Jak zazwy­
czaj tak i ta wypowiedź Stalina ma wielką 
wymowę polityczna.

Szczególnie dziś znaczenie ma opinia 
Generalissimusa Stalina o roli Organizacji 
Narodów Zje dnoczonych.

Do Organizacji Narodów Zjednoczonych 
j rko Instrumentu pokoju i bezpieczeństwa 
Polska przywiązuje największą wage. Da­
liśmy temu wyraz przez aktywność naszych 
przedstawicieli na sesji ONZ. Jeśli stosu­
nek do ONZ innych narodów bidzie podo­
bny, jak go określił Generalissimus Stalin 
i jak go my ujmujemy, wówczas, nie wątpi 
my, ONZ stanie sip rzeczywiście ostoją po­
koju i bezpieczeństwa.

NOWY YORK (PAP) — Korespondent 
PAP. donosi z Nowego Yorku, że cala pra­
sa ogłosiła pełny tekst wywiadu, udzielo­
nego przez generalissimusa Stalina dzien­
nikarzowi amerykańskiemu. W pismach po 
jawiły się liczne komentarze, podkreślają­
ce wyjątkowe znaczenie polityczne oświad 
czenia Stalina o Radzie Organizacji ONZ, 
złożonego w przeddzień sesji Rady Bezpie­
czeństwa. W kołach politycznych panuje 
przekonanie, że Stalin oświadczeniem 
swym chciał podkreślić jednomyślność 
wielkich mocarstw w zasadniczych spra­
wach dotyczących pokoju i bezpieczeństwa 
oraz współpracy międzynarodowe).

Przypuszcza się również, że rząd ame­
rykański i brytyjski oraz opin a publiczna 
W. Brytanii i St. Zjednoczonych domagać 
się będą od prany i radia bardziej stanow­
czej akcji przeciwko tym czynnikom, któ-

Expose polityczne i

re zmierzają do pokłócenia sojuszników. 
Oświadczenie Stalina przyczyniło się do 
wzrostu nastrojów optymistycznych wśród 
delegatów, którzy przybyli do Nowego 
Yorku na sesję Rady Bezpieczeństwa. Op­
tymizm ten doszedł do punktu kulminacyj­
nego, gdv w godzinach wieczornych dnia 
23 marca ogłoszono wiadomość z Tehera­
nu, że rokowania radziecko - perskie toczą 
się w przyjaznej atmosferze.

Sesja Rady Bezpieczeństwa odbędzie się 
w gmachu Hunters College. Sala obrad jest 
ozdobiona różnvmi dracenami, które przy 
głuszają echo. W środku sali znajduje się 
półkolisty stół dla delegatów. Doo’_;oła mie 
ści się 200 foteli 1lu przedstawicieli na­
rodów, których reprezentanci nie zasiada­
ją w Radzie Bezpieczeństwa. Nad salą znaj 
duje się galeria dla prasy i dla sprawoz­
dawców radiowych.

renrera Jugosławii

W resume tego komentarza czytamy:
Istnieją kwestie sporne, nawet bardzo 

trudne, po*n*ędzy poszczególi ymi pań­
stwami. Nie ma jednak takich spraw, które 
by nie mogły być z.ałatwione drogą poko­
jową. I muszą być one załatwione tą wła­
śnie drogą. Pokojowa likwidacja lokalnych 
zatargów leży w interesie całego świata. Te 
właśnie wiąże się z koniecznością przeciw­
działania wszelkim próbom „dolewania oli­
wy do ognia" przez tych polityków, którzy 
dążą do potęgowania nieufności 1 szkodli­
wych napięć, rozszerzania sporów lokal­
nych do miary konfliktów, grożących świa­
tu.

Wszyscy pragniemy pokoju, wszyscy 
pragniemy pracy w warunkach bezpiecze* 
siwa. Witamy z zadowoleniem każdy głos, 
który przyczynia się do potęgowania woli 
współpracy narodów.

Słowa Generalissimusa Stalina oddają 
sprawie pokoju 1 współpracy międzynaro­
dowej wielką 1 cenną usługę.

BELGRAD. (Obsł. wl.) — Na otwarciu 
sesji parlamentu w piątek po południu pre 
mier jugosłowiański Kardelj dokonał prze 
glądu polityki wewnętrzna] i zaoranicznej 
Jugosławii Oświadczył, że 6 sfederowa- 
nych republik jugosłowiańskich wkrótce 
wybierze własne zgromadzenie konstytu­
cyjne i zaprojektuje własne konstytucje.

Po omówieniu sprawy odbudowy premier 
zaznaczył, że Jugosławii potrzebna jest 
dalsza pomoc UNRRA, gdyż w przeciw­
nym razie w kraju zapanuje głód. W zwią 
zku z przemówieniem Churchilla Kardelj 
oświadczył, że również w przeszłości śwlę 
tym przymierzom Mettemicha nie udało 
się zasiać ziarna niezgody.

Likwidacja Lici Narodów
LONDYN. (Obsł. wł.) — Ministerstw-’ 

spraw zagranicznych oznajmiło, że Zjed­
noczone Królestwo będzie reprezentowane 
na końcowym zebraniu Ligi Narodów, któ­
re odbędzie się w Genewie 8 kwietnia, 
przez ministra Noel Bakera, lorda Chel- 
wood, prokuratora generalnego sir Shaw

cross’a i ministra finansów, fftll'a. Zgro­
madzenie rozważy różne kwestie, m. inn. 
rozwiązanie Ligi, co wymaga utworzenie 
soecjahivrh komisyj międzynarodowych 
dla przejęcia niektórych użytecznych dzia­
łalności Ligi przez ONZ, a wreszcie kwe­
stię aktywów Ligi.

Projekt iniedwnarodoweqo biura policii
LONDYN. (Obsł. wł.) — Szefowie poli­

cji 25 państw zaaprobowali projekt utwo­
rzenia międzynarodowego biura policyjne 
go, które będzie organizacją stałą, z sie­
dzibą przypuszczalnie w Genewie. Celem 
utworzenia biura będzie zapewnienie wy­
dawania skoordynowanych i szybkich za­
rządzeń przeciwko przestępcom przez po­
licje całego świata. Brytyjskie ministerst­
wo spraw wewnętrznych bada obecnie pro

noczonych przy zawieraniu wzajemnych umów han­
dlowych.

BUKARESZT — W Jassach odbyły się manife­
stacje antyżydowskie na skutek zamordowania przez 
nieznanych sprawców studenta, należącego do naro­
dowej partii chłopskiej.

BUKARESZT — Podczas wizyty w Rumunii wę­
gierskiej delegacji kulturalnej, elementy węgierskie 
wywołały rozruchy w Transylwanii. Prasa surowo po- 
tępiła te rozruchy.

LONDYN — Joseph Davies, były ambasador USA, 
został wybrany wiceprzewodniczącym stowarzyszenia 
dla popierania sztuki, literatury 1 nauk galijskich. 
Davies, który urodził się w Wfskonsin jest pocho­
dzenia galijskiego.

iekt, który przewiduje zainstalowanie w 
Scotland Yardzie funkcionariuszów, repre­
zentujących władze policyjne innych kra­
jów. Kidy biuro zostanie już utworzone, 
będzie funkcjonować w pewnym sensie ja 
ko izba kompensaty i likwidacji prze­
stępstw. Wydawać będzie własną gazetę 
międzynarodową, podając odciski palców 
i inne szczegóły, dotyczące przeszło 200 000 
znanych przestępców, którzy przekonają 
się, że nie będą mogli zbiec p-zed spra­
wiedliwością, przekraczając granicę kraju. 
Dzięki telefotografii i radiu międzynarodo­
we biuro będz.e mogło rozesłać na cały 
świat w kilka minut fotografię, rysopis i 
odciski palców poszukiwanego osobnikc. 
Wszystkie możliwości Scotland Yardu, a- 
mervkaóskiegr' federalnego biura śledcze­
go i francuskiego Surete Nationale zosta­
ną postawione do dyspozycji biura między 
narodowego. Pośród pierwszych zarządzeń, 
jakie wyda biuro, będzie kampania dla 
zwalczenia handlu narkotykami i położenia 
kresu fałszerstwu pieniędzy.

Wywiad ten, jak wiadomo udzielony był 
dziennikarzowi amerykańskiemu, co pod­
kreśla specjalnie „Życie Warszawy“, piszą«:

Stalin w swej odpowiedzi na pytanie 
amerykańskiego dziennikarza stwierdził, że 
ani narody ani ich limie nie dążą do woj­
ny. Ci, którzy znają nastroje panujące w 
armii amerykańskiej i brytyjskiej, wiedzą, 
ile prawdy mieści się w słowach Stalina. 
Armie te w chwili obecnej składają się z 
żołnierzy, powołanych do slułby z poboru 
powszecl .tego. I dlatego odźwierc.edlają 
one nie tylko nastroje swych narodów, lecz 
równie* ich orientację polityczną. Gdy ko­
szmar niewoli hitlerowskiej zagrażał świa­
tu, żołnierz ten nie żałował krwi i. znc„u 
dla unieszkodliwienia bestii niemieckiej. 
Ten sam zdrowy rozsadek, który cut !:-iz.ii 
wówczas wystąpić do walki, każe nut tlziś 
zamienić „or?z na lemiesz“.

Tym raczej a nie brakiem dyscypliny, 
tłumaczyć należy st-ałki lotników rtAF, al­
bo masowe demonstracje amerykan ’ ich 
G. I. (żołnierz z poboru powszechnego*. któ 
rzy domagi ją sio szybsrego tempa d" mo­
bilizacji.

Wielkie przemiany społeczne odbywa­
ją się na święcie. Żołnierz wzbogacony do­
świadczeniem w okresie wojny, pragnie 
mieć wpływ na tc przemiany. I -’I i -go 
śpieszy się do domu a nie... na v ■ •

Piszemy w tej chwiii j !v rdi
amerykańskiej i brytyjskiej, *.v ‘ >.ch 
naszego domorosłego panikŁ.-.*a v.. •• ne- 
go, za, atrzonego we własny pępek, wide 
te są gotowe w każdej chwili do wo'--

Nowej trzeciej wojny tymc ag-
gną przede wszystkim ci, co prze .= h .’.ru­
gą wojnę światową, a więc jak pod1: i 'la 
„Życie Warszawy“ Niemcy, których m wy 
Churchilla wprawiły w nerwowe podnie­
cenie i fas-zyści rozmaitych maści, znr iłu­
jący się w różnych krajach na obu pó'ku­
lach naszego globu. Zyx

MOSKWA — Za kilka dni otwarła zostanie 
wszechzwiązkowa wystawa malarstwa, grafiki i rzeź­
by. Jednym z najbardziej interesujących ekspona­
tów jest obraz „Kapitulacji Niemiec" — łączne dzie­
ło trzech malarzy, przedstawiając* historyczny akt 
podpisania kapitulacji na przedni iu Berlina Karl 
norst.

ATENY — Wobec fali strajków, dążących do 
odroczenia wyborów, rząd zagroził wprowadzeniem 
sądów wojskowych.

HAMBURG — Nad Hamburgiem przus ? ’l szalo­
ny huragan, waląc w gruzy resztki zniszczonych 
przez bomby domów, w których mie^ kało wiele osób 
1 czyniąc piwnice zupełnie niezdatnymi do zamiesz­
kania.

Rząd Grozy wykona warunki zawieszenia broni
BUKARESZT. (Obsł. wł.) — Premier Gro 

za oświadczył delegacji rumuńskich związ­
ków zawodowych: „Poprzednie rządy sa­
botowały warunki zawieszenia broni, my 
natomiast czyniliśmy zawsze i czynimy 
wszelkie wysiłki, aby wykonać warunki 
zawieszenia broni, a to w tym celu, abyś­

my zostali uznani za równych partnerów 
przez Związek Radziecki i mogli się do 
niegc zwrócić w razie potrzeby”. Premier 
dodał: „Gdyby Związek Radziecki nie do­
pomógł Rumunii ubiegłej jesieni, kraj był. 
by wydany na pastwę głodu1’.

LONDYN — Z oficjalnego źródła rumuńskiego oś­
wiadczono prasie, że wybory do parlamentu, projek­
towane pierwotnie na maj, «ostaną przypuszczalnie 
odroczone ze względów ekonomicznych i politycz­
nych.

BERLIN — W sobotę zmarł na atak sercowy kar­
dynał Clement August hr. Galens biskup Muenster. 
Został on mianowany przez papieża kardynałem za 
swój „zdecydowany opór przed narodowym socjali­
zmem".

PRAGA — Aresztowano kilkuset członków słowac 
kie) organizacji faszystowskiej, która usiłowała przy­
wrócić do życia wyjętą spod prawa katolicką orga­
nizację Hlinki. Organizacja uprawiała szpiegostwo, 
sabotaż i kierowała grupą terrorysHczna, znaną jako 
„biali partyzanci”.

Oświadczenie nowego ambasadora 
amerykańskiego w ZSRR

WASZYNGTON. (PAP) — Gen. Walter 
Smith, nowy ambasador amerykański w 
ZSRR, przed wyjazdem do Moskwy oświad 
czył, że pragnie dołożyć wszelkich wysił­
ków w celu pogłębienia porozumienia po­
między obydwoma krajami. „Należy prze­

konać Rosję, że chcemy uczynić wszystko, 
aby ONZ odniosła sukces, tak samo, jak 
pragną uczynić to Rosjanie".

Generał Smith w przejeździe przez Ber­
lin złoży wizytę marszałkowi Żukowowi.
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u/ ire/lieroifle, Kuriozach i Sopocie
za jednym blokiem wyborczym

Stosownie do zapowiedzi w sprawozdaniu z konferencji akty­
wów stronnictw politycznych w Gdańsku, poniżej zamieszczamy 
pełne teksty rezolucyj w sprawie jednolitego Bloku Wyborczego, 
uchwalonych przy udziale przedstawicieli PSL przez Komisję mię­
dzypartyjną w Wejherowie (powiat morski) i Kartuzach. Podobnej 
treści rezolucje uchwalono w Sopocie

Teksty tych rezolucyj podajemy według oryginałów:
zebrani na

W wyniku obrad Komisji międzypartyj­
nej u »legatów Stronnictw Demokratycz­
ny! ' ■ Dwiatu Wejherowo, zebranych w
dniu 1.3 46 r. i po przedyskutowaniu ca- 
łoks tc.itu naszej sytuacji politycznej na 
tle zbliżających się wyborów stwierdzono, 
że obecna sytuacja naszego Kraju wymaga 
zespolenia wszystkich sił demokratycznych 
do odbudowy Polski.

W obecnym okresie wszystkie Stron­
nictwa Demokratyczne muszą w pełni od­
grodzić się od reakcji i pracować nad utrv.-a 
leniem sojuszu chłopsko-robotniczego. Ze­
brani delegaci jednogłośnie stwierdzaj.1, że 
wspólny blok wyborczy zaoszczędzi Krajo­
wi i jego obywatelom napięcia przedwy­
borczego, a wprowadzi atmosferę spokoju. 
W tym celu zebrani delegaci wszystkich 
Stronnictw Demokratycznych wzywają na- 
cze'ne władze CKW PPS aby jeszcze raz 
podjęły wysiłki w celu utworzenia wspól­
nego bloku wyborczego. Porozumienie to 
musi uwzględnić zasadę równi z równymi i 
umożliwić wszystkim Stronnictwom Demo­
kratycznym zrealizowanie ich programów 
tak w dziedzinie ustawodawczej, admini­
stracji powiatowej, samorządowej, spół­
dzielczej i życia społecznego.

Podpisy:
PPS Darmochert pieczęć okrągła: Polska 

Partia Socjalistyczna Wejherowo, Komitet 
Powiatowy.

PPR Kujawa, Strzelczyk pieczę ć okrąła: 
Polska Partia Robotnicza, Komitet Powiato­
wy w Wejherowie.

PSI Klimczak, Rolecki pieczęć okrągła: 
Polsk’ ■ Stronnictwo Ludowe, Zarząd Powia­
towy w Wejherowie.
SL Naczko pieczęć okrągła: Stronnictwo Lu­
dowe, Zarząd Powiatowy pow. Morskiego.

SD Dworzański pieczęć okrągła: Stron­
nictwo Demokratyczne Wejherowo, Zarząd 
Koła.

Hartu iy
Na konferencji aktywu wszystkich Par 

tii Politycznych działających na terenie Po­
wiatu Kartuzkiego, przez aklamację uchwa 
łono następującą rezolucję w dn. 22.3.46 r.:

My aktywiści wszystkich partii politycz

rząd Powiatowy w Kartuzach, podpis: Mu­
siał.

Polska Partia Robotnicza Okrągła pie­
częć: Polska Partia Robotnicza, Komitet Po­
wiatowy Kartuzy, podpis: S. Skorozyński.

Sopol

nych z powiatu Kartuzkiego 
konferencji powiatowej, protestujemy prze­
ciwko oszczerczej napaści byłego premiera 
angie'skiego p. Churchilla, skierowanej w 
całość granic Odrodzonej Polski Demokra­
tycznej jak również Demokrację Polską.

Przedstawiciele wszystkich partii demo­
kratycznych, stanowczo sprzeciwiają się 
mieszaniu się czynników zagranicznych w 
wewnętrzne sprawy Polski Demokratycznej 
i uchwalają pójść zgodnie w wspólnym Blo­
ku Wyborczym, aby wykazać jedność Na­
rodu Polskiego nie tylko przeciw wszelkim 
obcym zak isom naruszania integralności 
granic, ale również burzeniu spokoju we­
wnętrznego Polski.

Demokracja Polska dba o dobro wszyst­
kich jej obywateli, a nie tylko jednej kla­
sy. Demokracji tej bronić będziemy przed 
wszelką reakcją tak wewnętrzną jak i z 
zewnątrz.

Podpisy przedstawicieli wszystkich partii:
Stronnictwo Lutiowe: Zaparucha.
Stronnictwo Demokratyczne: Ogórek.
Polska Partia Socjahstyczna: Okrągła 

pieczęć: Polska Partia Socjalistyczna, Ko­
mitet Robotniczy w Kartuzach, podpis St. 
Mytowski.

Polskie Stronnictwo Ludowe Okrągła 
pieczęć: Polskie Stronnictwo Ludowe, Za­

Między partyjna Komisja Porozumie­
wawcza, reprezentująca Polskie Stronni­
ctwo Ludowe, Polską Partię Socjalisty ez- 
ną, Polsk,?. Partię Robotniczą, Stronnictwo 
Ludowe i Stronnictwo Demokratyczne, la 
wspólnej konferencji, odbytej w dniu 
22.111. 1946 r. w Sopocie, uchwaliła jedno­
myślnie następująca rezolucja.

„W związku z koniecznością skupienia 
wszystkich warto-ciowych sił narodu w 
dziele odbudowy zrujnowanego przez hi­
tlerowski faszyzm kraju: zagospodarowa­
nia odzyskanych terenów zachodnich; po 
dniesienia dobrobytu świata pracy; zjed­
noczenia chłopów, robotników i inteligen­
cji pracującej; tworzenia szczęśliwej przy­
szłości całego narodu; podniesienia oświaty 
i kultury; zabezpieczenia kraju przed po­
nowna możliwością zaatakowania przez od 
raclzający się przy pomocy mi »rizynarodc 
wej reakcji niemiecki imperializm — obo­
wiązkiem każdego uczciwego Polaka jest 
skupienie sic wok°ł epokowego zadania bu­
dowy potężnej, przemysłowo - morskiej 
Rzeczpospolitej z odrzuceniem wszelkich 
waśni wewnętrznych.

Naszym hasłem w chwili obecnej nie­
chaj będzie „W JEDNOŚCI SIKA“!!!

Polskie Stronnictwo Ludowe 
Polska Partia Socjalistyczna 
Polska Partia Robotnicza 
Stronnictwo Ludowe 
Stronnictwo Demokratyczne

100 txsiccy Niemców wyjechało już 7 Polski
do brytyjskiej strefy okupacyjnej

z Pomoiza Zachodniego przez Szcze-WARSZAWA (API). — 100 tysięcy
Niemców wyjechało już z Pols«, do brytyj­
skiej strefy okupacyjnej w Niemczech w 
ramach akcji repatriacyjnej, uzgodnionej 
z wojskowymi władzami brytyjskimi w lu­
tym rb. Po angielskiej stronie znalazło się 
już około 75 tys. Niemców z Dolnego Spi­
ska i blisko 25 tysięcy — z Pomorza Za­
chodniego.

Przymusowa akcja repatriacyjna Niem­
ców z Polski rozpoczęła się w ko«cu plu­
tego rb. na podstawie umowy z władz an 
brytyjskimi. Obecnie opuszczają Polskę 3 
transporty dziennie, obejmujące do 5000 
Niemców, z tego dwa z Dolnego śląska i je-

Zjazd Zw. Zawodowego Robotników 
i Pracowników Rolnych

ŁÓDŹ (PAP). — Dnia 24 bm rozpoczął 
się w Łodzi orugi nadzwyczajny walny 
zjazd delegatów Zw. Zawodowego Robot­
ników i Pracowników Rolnych R. P. Obra­
dy zagaił przewodniczący zarządu główne­
go ob. Sokół, witając przybyłych delega­
tów i przedstawicieli władz państwowych 
zw. zawodowych i partii politycznych.

Imien.em wo.ewody wdzkiego powitał 
zjazd ob. Krysiński, kt^ry omówił zadania, 
jakie stoją przed związkiem oraz wskazał 
na cel zjazdu, którym jest przegląd sił ii 
wytyczenie dróg dalszej pracy. Z ramienia 
Min. Pracy i Opieka. Społ. przemawiał ob. 
Dąbrowski, stwierdzaj-te, że najważniej­
szym obecnie zadaniem jest podniesienie 
produkcji rolnej -mającej dostarczyć żyw­
ności masom robotniczym miast.

imieniem CKPPR przemawiał obywatel 
Zduńszyk. Mówca poruszył sprawę wybo­
rów. poddając krytyce politykę wyborczą 
PSL, jako niezgodna z wolą mas chłop­
skich.

Ob. Zdu"cryk zapewnił zebranych, 'e 
wybory dadzą zwycięstwo blokowi demo- 
KTat> cznemu, bo chłop i robotnik zdobytej 
władzy nie oddadzą. Następnie w imieniu 
CKW PPS przemawia, >b Śyndowski, pod 
kremlając znaczenie jedności robotników 
miast i ws. Przewodniczący OKZZ w Ło­

dzi ob. Durski omó.wił zagadnienia Ziem 
Odzyskanych i =t>recyz< val stanowisko 
.-.wiązkow zawodowych wobec wybór w, 
po czym db. Potapczuk imieniem zarządu 
głównego Sam. Chi. zwr»cil uwagę na za­
dania robotników rolnych w dziele nowej 
struktury rolnej i wezwał współpracy 

Związkiem Samopomocy Chłopskiej.
W imieniu robotników m. Łodzi ob. Ha- 

nuszuewiez podkreślił fakt jednomyślności, 
jaka istnieje między robotnikami miast i 
wsi. Następnie dokonano wyboru komisji, 
kt»re obradowały w godzinach popołud­
niowych. ______________

den 
ein.

W najbliższym czasie tempo repatriacji 
Niemców będzie wydatnie przyspieszone 
wskutek zwiększenia ilości codziennych 
transportów.

Konferencje działaczy 
robotniczych ZPP 

w Moskwie
MOSKWA (PAP). — W za-Zi dzie Klow­

ni m ZPP w Moskwie rozpoczęła się na­
rada repatriacyjna działaczy terenowych 
PPS i PPR. Na zjazd przybyli delegaci ro ■ 
botnik°w zamieszkałych w rep. rosyjskiej. 
Po powitaniu zjazdu przez sekretarza gen. 
ZPP Juszkiewicza, zjazd wysłuchał refe­
ratów przedstawicieli PPS i zarządu głów­
nego ZPP na temat aktualnych zagadnie" 
Pc 'odrodzonej oraz referatu przedsta 
wic Eu! PPR przy zarządzie głównym ZPP 
na temat „Polska klasa robotnicza wobec 

yborów“.

Powrót delegacji KCZZ 
z ZSRR

WARSZAWA (PAP). — W dniu 24 bm. 
powróciła z ZSRR po miesięcznym pobycie 
delegacja KCZZ.

Na lotnisku w Mo: iwie delegację że­
gnali przedstawiciele Wszechzwi-ązkowej 
Centralnej Rady Zwi,,zk«w Zawodowych.

Przed odjazdem kierownik delegacji, 
ob. Rusinek, wygłosił następujące przemó­
wienie, którę ^bylo tranrmitowane przez 
radio: t

„Delegacja Polskch Zw. Zawodowych 
po miesięcznym pobycie w Moskw«., Le­
ningradzie i Stalingradzie, wraca do kra­
ju. Żegnamy narody ZSRR i was, przed­
stawiciele Wszechzwiazkowej Ce ntralnej 
Rady Związków Zawodowych w; .uszeni 
wasza serdecznoKcią i waszą życzliwością. 
Wracamy bogaci we wrażenia i uzbrojeni 
w materiał prawdy o ZSRR. Przekazem:.- 
naszemu krajowi wasze uczucia szczerej i 
niekłamanej przyjaźni. Pozwólcie, to imie­
niem celegacji pożegnam was okrzykiem: 
Niech żyje szczera i nierozerwalna przy­
jaźń w .•oäzinie Słowian! Niech zyje i u- 
macnia sie sojusz między narodami ZSRR 
a demokratyczną Polsk-?! Niech 'yje ge­
neralissimus Stalin!“

Powrót Polaków z Jugosławii
WARSZAWA (API). — Wczoraj odje 

chały 4 pociągi po repatriantów polskich 
z Jugosławii. Zestawienie i wysłanie tych 
pociągów nastąpiło w rekordowo krótkim 
czasie. Powrócą one zapełnione Polakami 
z Jugosławii już w dniach najbliższych.

Chłodne przyjęcie gen. Andersa
przez ministra Bevina

Korespondent API podaje z Londynu: 
W dobrze poinrormowanych kolach lon­

dyńskich podkręcić ją, ®e minister Bevin 
bardzo chłodno przyjął gen. Andersa, gdy 
ten stawił się u niego wraz z innymi do­
wódcami polskich oddziałów.

Gdy minister Bevin zakomunikował o- 
becnym o decyzji rządu brytyjskiego w 
sprawie demobilizacji oddziałów polskich 
pozostających pod dowództwem brytyjskim 
Anders próbował zabrać glos j oponować. 
Minister Bevin przeciął te próby i oschle 
oświadczył, że oficerowie palscy nie został: 
zaproszeni na pertraktacje, lecz po to, by 
omówić Epraw? przeprowadzenia zamierz« 
nej demobilizacji podległych im oddział°w 

Na tym tle w tutejszych kolach polity­
cznych zrozumiale zdziwienie wywołał 
fakt, Je minister Bevin — jak to wjidka z 
jego oświadczenia w Izbie Gmin - ■ powie­
rzył „czuwanie“ nad doręczeniem oświad­
czenia rządu brytyjsk ego żołnierzom pol­
skim, właśnie gen Andersowi.

W tutejszych kolach politycznych tak e 
żywo komentowani jest takt, że Wielka 
Brytania nie zamierza udziela4 obywatel­
stwa brytyjskiego członkom demobilizowa- 
nych oddziałów, jeśli ci pozostaną zagrani­
ca, ani też nie zarmerza użj czj im schro­
nienia juz nie tylko na terenie W. Brj tam i 
ale w ogolę gdziekolwiek w posiadłościach 
angielskich na świerie

19 krajom Europy 
grozi głód

RZYM. (Obsł. wł.). — Przed wyjazdem 
do Genewy, w drodze do Pragi i Warsza­
wy, Herbert Hoover oświadczył prasie, że 
w ciągu najbliższych czterech miesięcy 
19-tu krajom grozi głód przed najbliższymi 
zbiorami.

„BUDUJEMY NOWA POLSKA NAD BAŁTYKIEM”
Na pólkach księgarń gdyńskich ukazała 

=ię w tych dniach niewielka rozmiarem, 
ale bogita w trf' ‘ książeczka p. t.<( „Budu­
jemy nową. Po'skć nad Bałtykiem . Auto­
rem książeczki jest delegat Rządu do 
spraw Wybrzeża, in*. Eug. Kwiatkowski. 
Jest to rozprawka o charakterze progra­
mowym, w którym autor prz-Jst iwia czy­
telnikom metody polskiej polityk mor­
skiej oraz nakre la próg1 m naszych za­
gadnie i morskich w związku z odzyska

ZRZESZENIE SPÓŁDZIELNI SAMOPOMOCY CHŁOPSKIEJ 
ODDZIAŁ W GDAŃSKU 

Wrzeszcz, ul. Partyzantów 21 Telefon 417-72
POLECA:

SPÓŁDZIELNIOM SAMOPOMOCY CHŁOPSKIEJ I ROLNICZO-HANDLO­
WYM HURTOWO NASTĘPUJĄCE ARTYKUŁY: 

NARZĘDZIA ROLNICZE, ZBOŻA SIEWNE I NASIONA. MATERIAŁY BU­
DOWLANE jak: CEMENT, WAPNO. BLACHĘ ltp. NAWOZY SZTUCZNE 

PASZE TREŚCIWE, WĘGIEL, NAFTĘ i MATERIAŁY PĘDNE, SOL, 
ARTYKUŁY GOSPODARSTWA DOMOWEGO

Odbiór towarów wagonowo lub w mniejszych 
własnych.

I INNE

partiach z magazynów

mcm długiego Wybrzeża i wielu portow 
morskich.

Słusznie rozumuje autor, że dziś istnie­
ją realne podstawy do zdecydowanego 
przekształcenia Polski na pa“stwo m ą-stoe, 
*e wylania się przed nami konieczno*« glę- 
bokicn zmian w polityce handlu zagranicz 
nego, wynikających z jednej strony z wyeli 
minowanm aktywności r$ i .ku niemiec­
kiego i zredukowania go do znaczenia lo­
kalnego, z drugiej strony z nawiązania i 
aktywizacji stosunków handlowych ze Zwią 
zkiem Radzieckim. Najgłówniejszym na­
szym dążeniem winno by'1 spotęgowanie o- 
brotów handlowych i w og®lfe kontaktów 
drogą, mordka z państwami zagranicz­
nymi.

„Problemy, przed którymi stoi współ 
czesne pokolenie Polski — pisze inż. Kwiat 
kowski — muszą być rozwijane jto’.i na­
ród nasz, o wielkich tradycjach historycz 
nych, o zdobi ości do wielkich po-w.cc11, 
ma wejść na drogę nowe'' rozwoju, głęb­
szego, pełniejszego, bardziej wszechstron­
nego ni* kiedykolwiek w przeszlo4ci. Jed­
nakże program odbudowy urządza1 Wy­
brzeża musi by« z konieczności rozbity na 
kilka faz“.

W okresie pierwszym, który nie pow.- 
nien przeciągnąć się poza 1946 rok, nale'y 
wykona« prace najniezbędniejsze, wynika­
jące z potrzeb bieżących wymiany towaro­
wej i osobowej z zagranicą. Przewiduj« się 
tu pierwsz1 , mały“ program odbudowy i 
rozbudowy portów, ^p.owadzajocy się do 
tego, aby w czasie najkrótszym i najmniej­
szym wysiłkiem finansowym uzyska'- mak­
symalny przeładunek. Program prai iora- 
żnych obejmuje pc Irteby Gdyni, Gnu1 ka, 
Szczecina, Elblaga i Kołobrzegu, odbudowę 
rybołówstwa morskiego co najmme' do po­
towy stanu przedwojennego oraz stworze­
nie podstaw do zapoczątkowania -programo 
wego wychowywania morskiego młodszego 
pokolenia.

Reauzacja małego pi igraniu pozwoli 
na przeładunek w portach 8 milion*w ton 
różnych towarów rocznie.

Druga faza, czyli „wielki“ program roz­
budowy rozciąga się na lata i winien dopro 
wadzi« zdolno przepustową kompleksu 
portów polskich do takiej wielkości, aby 
stały si‘: one największymi portami i stano 
wiły główny Aodek handlu i transportu 
morskiego na Bałtyku.
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m/s Sobie-iüii w Gdańsku
Polski transatlantyk uczestnikiem wszystkich inwazji

- Oczekiwany od kilku dni transallantvk Irzy i zabierając w powrotnej drodze z Ki-
,lnblnnHn 9°.dZ' ,10 frano wszedł lonii «©talerzy angielskich i kcnadyjskich.

o portu gdańskiego do strefy wolnocło- pzi* spodziewane jest odejście statku 
wej. Posrod oczekujących na redzie duń-1
skich cargo już zdała rysowała się piękna 
sylwetka noszącego jeszcze szarą ochronną 
barwę motorowca, wchodzącego do portu 
w gali banderowej. Na wszystkich pokła­
dach, dziobie i rufie, nawet na łodziach ra 
tunkowych, wszędzie gdzie tylko było miej 
see, żołnierze, głowa przy głowie. Bo na 
pokładzie Sobieskiego powróciło do kraju 
2.006 żołnierzy ze Szkocji, pod komendą 
dowódcy transportu, mjra Buchty.

Żołnierze, zgrupowani w 3 obozach w 
Szkocji: Polquemet, Prestonfield i Burro- 
head, odpłynęli z Leith k/Edynburga w 
czwartek, serdecznie żegnani przez przyja 
cielą Polski, prezesa Tow. Polsko-Szkockie 
go, lorda Stuarta Murray. Bryg Rietche i- 
mieniem wojska angielskiego w słowach, 
potnych uznania dla czynów polskiego żot 
nierza, pożegnał niedawnych towarzyszy 
broni. W porcie gdyńskim przywitała ich 
kompania honorowa W. P. z orkiestrą, i 
ludność, której udało się dostać do portu.

Żołnierze z 25 batalionu „pomorskiego 
opowiadają nam, że już od lipca ub. r. cze 
kają na transport. W jednym z obozów 
(Monkton) w pierwszych dniach marca rb., 
gdy część towarzyszy odjechała, a dla resz 
ty zbrakło miejsca w transporcie, rozgory 
czeni i zniecierpliwieni wyczekiwaniem na 
powrót, urządzili protestacyjną głodówkę.
1 pomogło, — mówią, — już jesteśmy, w 
dodatku przyjechaliśmy polskim statkiem.

Na marginesie powitania, nalńży zwr*1- 
ch' uwag1', że przetrzymywanie stęsknio­
nych rodzin (zaopatrzonych uprzednio w 
przepustki) za drutami ogrodzenia, zdała 
od statku, wywołuje niepotrzebne niezado­
wolenie i zgrzyt w radosnym nastroju, a 
niezbyt m_le pierwsze wrażenie na przy­
jeżdżających. Tłumaczono to konieczno cią 
utrzymani porządku, wynikiem było prze 
dzieranie się siła przez bramc, przechodze­

nie przez parkan, wzburzenie i nicchę1’ w 
.'V iunku do Bogu ducha winnej straży por­
towej, wykonującej tylko otrzymany roz 
kaz. Byliśmy świadkami jak dyrektor 
GAL-u długo musiał się legitymować za­
nim został przepuszczony. OBcer >pies?.ncy 
na zmianę na statek prosi; nas o zazna 
czerne, że ma trudności z przedostaniem 
się a i nam ich n e szczędzono. Legityma­
cje prasowe wystarczające na całym świe- 
cie w porcie gdańskim nie były dostatecz­
na przepustka.

Od rgfci

I rocznica wyzwolenia Kołobrzegu
17 marca br. minął rok, jak bohaterskie się uroczysta akademia, w czasie której

M/S Sobieski, drugi obecnie co do wiel­
kości statek po „Batorym" o 11.029 brt., dłu 
gości 512 stóp (ca 160 m), wybudowany w 
New Castle dla GAL przed samą wojną 
(30.5 1939 r.), przechodził różne ko'eje. 
Wojna zastała go w Dakarze, potem miał 
lejs z Australii do Suezu, znów Afryka 
( 40 — 41 r.). Madagaskar (maj 1942 r.), 
Północna Afryka (1942 r.), Sycylia (43 r.), 
Sulerno, Anzio (styczeń 1944), południowa 
Francja. Udział we wszystkich inwazjach 
uwieczniony pamiątkowymi, honorowymi 
plakietami, umieszczonymi na honorowym 
miejscu statku obok portretu Sobieskiego.

— Szczególnie gorąco było pod Salerno, 
mówią marynarze. Spotkał nas silny atak 
lotniczy, ale obronę mieliśmy pierwszorzęd­
ni, mucha nie mogła usiąść, taki otworzyhś 
mv ogień.

Dzielny, powszechnie szanowany i lu- 
lnan> kapitan „Sobieskiego" — Zdenko 
Knoetgen, wielokrotnie odznaczony polski­
mi i brytyjskimi orderami, zachorował 
przed samym odjazdem do kraju i musiał 
się poddać operacji. Komendę objął z ,,Le- 
wantu" kpt. Ciundziewicki Załoga „Sobie­
skiego” liczy 204 ludzi. Wielu z nich jest 
dopiero po sześciu latach po laz pierwszy 
w kraju, wielu było na pokładzie „Sobie­
skiego" przez całą wojnę, m. in. starszy 
mechanik Bełczowski, III mechanik Marzew- 
ski, Heczko 1 inni. Poza Polakami w skład 
załogi wchodzi 50 Anghków, 60 Hindusów, 
Jugosłowianin i Litwin.

Po wojnie „Sc to c Ai“ pozostaj-ic jeszcze
służbie brytyjskiej przewozi! zdemobili- 

r -vane oddziały angielskie z Indyj i Afry- 
k Tera’ b dzic cdbj wal) rejsy pomiędzy 
A ,glią i ęolske prz-wo- ac naszych *c’nSe-'

pułki 3 i 4 dywizji I Aimu Polskiej po 
ciężkich i zaciętych walkach opanowały o- 
stateczn.e prastary gród Bolesławowy nad 
Bałtykiem — Kołobrzeg.

W otoczeniu żałośnie -sterczących ruin 
i wraków przeróżnego sprzętu bojowego

wygłoszono przemówienia, następnie od­
była się obfita część artystyczna.

Piękną pamiątkę zostawili miastu ar­
tyści - maiarze z Okręgowego Domu Żoł­
nierza w Koszalinie ppor. Cieślak i st.

wśród stosu gruzówi powaTonychdrew fbl^ “Tl swój
świecono uroczcie nieLc, * ™ P.obYŁ w Kołobrzegu, gdzie czuwali nadświęcono uroczyście pierwszą rocznicę wy 
Zwolenia miasta

Ze szczupłą garstką osiadłych tu Pola­
ków połączyli się licznie przybyli uczest­
nicy walk o Kołobrzeg oraz tłumnie repre­
zentowana ludność powiatu.

W wilię święta odbył się capstrzyk or­
kiestry ułanów, nazajutrz na rynku przed 
magistratem stanęły w czworoboku pocz­
ty sztandarowe Wojska Polskiego i dwa 
szwadrony pułku ułanów z orkiestrą, orga 
nizacje polityczne, społeczne i zawodowe 
oraz młodzież szkolna i harcerstwo ze 
sztandarami i transparentami. Władze woj­
skowe reprezentowali generałowie: Stra­
szewski, II zastępca wiceministra Obrony 
Narodowej, i Jaśkiewicz, dowódca O. W, 
N. 2 w Koszalinie, władze cywilne - sta­
rosta oh Zarębski.

Po przejściu generalicji przed tron- 
tem oddziałów udano się do Pomnika-La- 
tarni nad morze, gdzie na grobach poleg­
łych żołnierzy polskich i radzieckich zło­
żono liczne wieńce. Następnie odpiawiona 
została msza połowa i nastąpiły przemowie 
nia przedstawicieli: miasta, władz cywil­
nych, Wojska Polskiego i Armii Czerwo­
nej. Po czym odbyła się defilada przy 
dźwiękach orkiestry wojskowej.

W godzinach popołudniowych odbyła

stroną dekoracyjną obchodu, wykonali w 
gmachu starostwa artystyczne freski, obra­
zujące cztery wybitne momenty z dziejów 
naszego grodu: chrzest mieszczan (r. 1000), 
zdobycie nnasta przez Rosjan (j. 1761), o- 
blężenie Kołobrzegu przez wojska francu­
sko - polskie (r. 1807) i epizod z walk wy­
zwoleńczych w marcu 1945 r.

Skórcz święci pierwszą 
rocznicę oswobodzenia
Leżące w powiecie starogardzkim mia­

sto Skórcz obchodziło niedawno pierwszą 
rocznicę oswobodzenia spod okupacji nie­
mieckiej.

Ulice miasta tonęły w powodzi flag o 
barwach narodowych. Przed południem od 
było się nabożeństwo odprawione na in­
tencję rocznicy. Przy wypełnionej po brze­
gi sali p. Szwarca odbyła się akademia, 
na której program złożyły się przemówie­
nie, deklamacje, występy chórów oraz ucz­
czenie pamięci poległych i pomordowa­
nych, przez zachowanie milczenia. Wie­
czorem wystawiono pracę ob. Wietrasza- 
ków, mieszkańca Skórcza p. t. „Dusza i ży­
cie Polaka w okresie okupacji”. Udział 
społeczeństwa był bardzo liczny, -(An)

„Bądźcie czarni“
Poranek Kultury Fizycznej, zorganizowa 

ny 24-go marca w sa'i Teatru Miejskiego w 
Gdyni staran.em Miejskiego Komitetu Wy­
chowania Fizycznego, ściągnął liczną pub­
liczność. Stało się to — należy przypusz­
czać — z jednej strony dzięki zaintereso­
waniu społeczeństwa zagadnieniem wycho­
wania fizycznego, z drugiej zaś strony dzię 
ki podstępnie użytej na afiszach reklamie 
Niestety, jak się następnie okazało, zaufa­
nie publiczności zostało w dużej mierze za­
wiedzione. Nie ujrzała ona bowiem ani 
walca, ani tańca marynarzy, ani kujawiaka, 
ani wogóle zespołu, który miał według zo- 
powiedzi wykonać te punkty programu, nie 
usłyszała także arii z opery „Janek" i z o- 
PerV „Legenda Bałtyku", jakie miał wyko­
nać pan Zbigniew Platt, jak również gry 
(skrzypce) prof. Anity Romanowskiej.

Nie wiemy, czy ponoszą tu w danym 
wypadku winę organizatorzy imprezy, czy 
też pan Platt i p. Romanowska, którzy z 
niewiadomych przyczyn nie stawili się na 
występ. Luka ta została częściowo wypeł­
niona. P. Palulis (skrzypce) otrzymał za 
swoją grę zasłużone brawa od publiczności, 
zamiast zaś wymienionych wyżej dwóch arii 
usłyszała publiczność w wykonaniu sopra­
na dwa utwory: „Mów do mnie jeszcze" i 
wątpliwej wartości utwór — „Pod pantof­
lem".

Usłyszeliśmy też, w dość słabej recyta­
cji, dwa doskonałe wiersze Wierzyńskiego.

Wymachy rąk i nóg w wykonaniu sym­
patycznych chłopców z Państwowej Szkoły 
Morskiej — poprawne. Skręty tułowia je­
szcze nie zupełnie opanowane, radzimy po­
ćwiczyć.

Na uznanie zasługuje 
konferansjerka,

młoda, dowcipna

Sprawa „Społem" przed sadem Doraźnym u* Gdyni
Nadużycia popełnione przez pracowni­

ków gdyńskiego oddziału „Społem”, która 
to sprawa oddawna budzi zainteresowanie 
szerokich warstw społeczeństwa gdyńskie­
go, znajdą swój epilog w rozprawie wyzna 
czonej przed Sądem Doraźnym w Gdyni w 
dniu 27 marca 1946 r.. Oskarżenie wnosi 
pprok Czaplicki.

Przed Sądem Doraźnym staną więc u- 
rzędnicy gdyńskiego oddziału „Społem" 
Zygmunt Urbański, Waldemar Rejnowicz 
Tadeusz Lichomski, oskarżeni z art. 286 
par. 2 K. K., t. j. o przekroczenie swej 
władzy i działanie na szkodę interesu pu­
blicznego w celu osiągnięcia osobistych ko 
rzyści majątkowych, oraz „kierownicy" Ka 
zimierz Perz i Zenon Szubert oskarżeni z art.

Wiec przedwyborczy w Słupsku
Ostatnio w sali Teatru Miejskiego od­

byt się wielki wiec przedwyborczy zorga­
nizowany przez cztery stronnictwa demo­
kratyczne w Słupsku. Przemawiali przed­
stawiciele PPS, PPR, SL i SD, przedstawi­
ciel W. P., Samopomocy Chłopskiej i Zw. 
Zawód. Kolejarzy. Przy ogłuszających o- 
k iskaefc uchwalono rezolucję, która potę­
piła politykę ramanii jedności narodowej, 
prowadzonej przez PSL i nawołuje do je­
szcze większego zwarcia się miejscowego

społeczeństwa wokół czterech stronnictw 
politycznych. Jednocześnie rezolucja wyra­
ża oburzenie wobec stanowiska b. premiera 
Churchilla odnośnie Polski i naszych gra­
nic zachodnich.

„Do ostatniej kropli krwi bronić będzie 
my naszych ziem zachodnich. Przyszliśmy 
tu na ziemię ojców, aby po wiek wieków 
pozostać" — mówi się w rezolucji. Dalej 
rezolucja domaga się najszybszego usunię­
cia Niemców z ziem polskich, (wm)

i Sławnie
Odbył się w sali Domu Kultury w Sła­

wnie wiec przedwyborczy pod hasłem 
„Wspólnie do urny wyborczej". Na wiecu 
zebrało się ponad 600 osób ze Sławna i 
okolic.

Obrady zagaił ob. Kowaleńko, wicesta- 
rosta, powołując do stołu prezydialnego 
pełnomocnika rządu, przewodniczącego P. 
R- N., tow. Kamińską z W. K. P. P. R. 
Gdańsk, ob. Łączyńskiego z PPS, ob Prze- 
mienieckiego z PPR, ob. Karlińskiego z SL 
i kier. Urzędu Informacji i Prop.

Ob. Przemienicki w przemówieniu poru 
szył politykę PSL-u i napiętnował rozbija- 
cką robotę. W zakończeniu zaapelował do

wszys*kich uczciwych chłopów z PSL-u, a- 
żeby poszli do wyborów w bloku partii de­
mokratycznych. Następnie głos zabrał ob. 
Łączyński z PPS, który w referacie sprecy­
zował program partii. Ob. Karliński z SL 
wzywał chłopów do jedności i do pracy. 
Poza tym przemawiała ob. Kamińska z W. 
K. P. P. R.

Zgromadzeni jednogłośnie uchwalili na­
stępującą rezolucję:

„Idziemy wszyscy w bloku do urny wy 
aorczej, zdążając w ten sposób do Ludo­
wej i Demokratycznej Polski”.

Na zakończenie orkiestra W P. odegra­
ła hymn Polski i Rotę.

286 par. 1 KK tj. o niedopełnienie obo 
wiązku służbowego ze szkodą dla interesu 
publicznego. Oba te przestępstwa w myśl 
dekretu z dn. 16.11.1945 r. poddane zostały 
rozpoznawaniu przez Sądy Doraźne — a co 
za tym idzie zagrożone karą od 1 roku wię 
zienia (minimum) do kary śmierci włącz­
nie, — z tym że, przy przestępstwach 
popełnionych z chęci zysku orzekana zo­
staje dodatkowa kara w postaci grzywny. 
Działanie na szkodę interesu publicznego - 
dziś zwłaszcza w odniesieniu do rozdziału 
artykułów żywnościowych między boryka 
jącą się z trudnościami aprowizacyjnymi 
ludność pracującą — nabiera specjalnych 
akcentów wagi ogólnopaństwowej i spo­
łecznej. Dlatego też prawodawca przestęp 
stwa te zakwalifikował do postępowania 
doraźnego. Szybki doraźny tryb postępowa 
nia przed tymi Sądami i surowe kary orze 
kane przez Sądy Doraźne niech będą prze­
strogą dla pasożytów i szkodników społecz 
nych, ze nasza młoda państwowość załat­
wia się z takimi elementami aspołecznymi 
w sposób zdecydowany i bez sentymentów.

Mgr F.

Dalsze dwa stypendia
«ffa sturtiującef mfotfzle^ij

Stcwarzj ozenie Przemysłowo - Handlo­
we ..HamdPprzemysl“, sp. z o. o,, Gda'"sk- 
Wrzeszcz, ul. Gołębia 7 nadsyła nam na 
st'pu.picej treści list:

Spełniając „bowiązek obywatelski, f ir­
ma „Handloprzemysl“ we Wrzeszczu, ufun­
dowała dwa stypendia stałe po 750 zł każ­
de, od dnia 1.III. br., z których jedno prze­
znacza dla FoFtechniki Gdańskiej, drugie 
dla AUe demii Handlu Morskiego. Wybór 
stypendystów pozostawiamy Dziekanatowi 
Szk»i.

Żywimy niezłomna nadzieję, ze nje 
dziemy ostatni, a przy wspólnym wysiłku, 
stworzymy możliwości uczącej sie naszej 
młodzieży, kt»ra po ukończeniu szk6l, b> 
cizie z wdzięcznością pracowa dla naszego 
kraju.

ZARZĄD F-MY

Najpoważniejszy jednak podstęp kryl 
się w skromnym punkcie programu: „sło­
wo wstępne". Najzupełniej tajalnie prze 
strzegam wszystkich Dy na przyszłość ost­
rożniej odnosili się do wszelkich imprez, 
ro: poczynających się pozornie bardzo skro- 
mrie od tzw. „słowa wstępnego".

Jak się bowiem okazało w świetle prak­
tyki omawianego Poranka Kultury Fizycz­
nej, to słowo wstępne, trwające bitą godzi­
nę było wielką impiowizacją, oszałamiają­
cą publiczność bengalską błyskotliwością 
stylu, lawiną mącących umysł aforyzmów. 
Na biedne głowy publiczności spadały co­
raz to nowe rewelacje. Okazało się, że wszy­
stkie nauki, a więc medycyna, psychologia, 
historia, filozofia, historia sztuki i inne sa 
na usługach wychowania fizycznego. Do- 
wii dzieliśmy się następnie, że Mezopotamia 
i Cluny były jego kolebką. Poprzez wycho­
wanie fizyczne pierwszego pisarza sporto­
wego — Homera (sic!), wielkich filozofów: 
Sokratesi, Platona, „dworską wytworność 
w obejściu naszych średniowiecznych ryce- 
rzy" (w tym miejscu prelegent d>a zilustro­
wania obecnego upadku wychowania fizy­
cznego w porównaniu z „dworskością śred­
niowieczną” przytoczy1 przykład chłopca, 
kopiącego w przystępie irytącji zamiast 
piłki swoją siostrę w... nogi) wprowadził 
nas prelegent w jakiś mistyczny świat fi­
zycznego piękna. W tym miejscu publicz­
ność zalana całkowicie wodospadem słów 
przestała cokolwiek rozumieć. Polały się 
zawiłe zwroty i oderwane hasła jak: wy­
chowanie fizyczne — to oddech, — oddech

to życie świata; wychowanie fizyczne — 
to radość organizmu, to siła i ruch; ciało to
— instrument, wygrywający melodię du­
szy; wychowanie fizyczne to — kwiat roz­
wijającej się stale, wiecznej tęsknoty, skar 
gi, abnegacji, triumf pożądania, szał rytmu, 
głębia ekstazy 1 dalej... to „milion serc", to

„bukiet odradzającego się wiecznie ży­
cia".

A kiedy na zakończenie padły „wodzow 
skie" słowa „Do światła, ruchu! Więc ćwi­
czyć! Po radosne oczy, po walkę!". Wresz­
cie — miażdżący okrzyk: „bądźcie czarni!"
— publiczność ogarnął paroksyzm entuzjaz­
mu. Prelegent zszedł z trybuny wśród nie 
milknących braw. Dawno nie danym mi by­
ło oglądać tak wspaniałego sukcesu kraso­
mówczego mowy wśród niemilknących 
oklasków.

Prelegent nie chciał zrozumieć, że okla­
ski w toku przemówienia były kultura'nym 
środkiem, zmierzającym do przerwania mo­
wy, po zakończeniu zaś niepohamowanym 
wybuchem radości z powodu jej końca.

Apel prelegenta: „Bądźcie czarni!" istot­
nie osiągnął swój ceL W głowach publiczno 
ści zapanowała rzeczywiście „czarność" 
chaosu myślowego, a w sercach „czarny" 
smutek, że w tak „czarny" spo6ób jest pro­
pagowane w istocie swej jasne zagadnienie 
jakim jest wychowanie fizyczne.

Miłym i 'przyjemnym uzupełnieniem po­
ranka był występ orkiestry miejskiej pod 
batutą P. Cichego. Wik.
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Wielka akc^a plantacyjna warzyw
w województwie gdańskim

Celem zabezpieczenia sobie sirowc* 
przemysł konserwowy, zrzeszony w Pań­
stwowym Zjednoczeniu Przemyślu Konser­
wowego — Pejon Północny, rozwinął sze­
roko akcję nakłaniania rolników do plan­
towania jak najwięcej warzyw i owoców.

W porozumieniu z organizacjami rol­
niczymi, opracowano plan rozmieszczenia, 
plantacji warzyw w terenie, zależnie od 
możliwości poszczególnych powiatów. W 
teren zostali rozesłani inspektorzy, którzy 
nakłaniają rolników do plantowania wa­
rzyw. Akcja ta wydaje dobre rezultaty, wy 
razem czego jest to, że jut zakontraktowa 
no ok. 400 ha, a urnowy na dalsze 300 ha 
są w trakcie podpisywania.

Akcja plantacyjna obejmuje wszystkie 
powiaty województwa gdańskiego. Dotych­
czas zakontraktowano w powiatach- mor­
skim 84 ha, lęborskim 103 ha, gdańskim 
55 ha, tczewskim 24 ha, kartuskim 13 ha, 
mklborskim 31 ha, słuDskim 7° ba. Po^ wa­
rzywa: kapustę — 138 ha, ogórki — 36 ha; 
marchew — 66 ha: fasolę szp. — 44 ha; 
groszek — 10 ha; szpinak — 13 ha; pomi­
dory — 30 ha; ceDulę — 14 ha; selery — 
7 ha; pory — 8 hai pietruszkę — 7 ha.

Obecnie przygotowywane są kontrakty 
w powiatach malborskim, kwidzyńskim i 
tczewskim.

Plantatorzy otrzymują od Zjednoczenia 
Konserwowego nasiona po cenach ulg > 
wych 1 na kredyt, a ponadto pomoc przy 
utyskiwaniu kredytu eltt* 'r - 
ku Rolnym. Kredyty te w poszczególnych 
w /padkach dochodzą do \0 - na ia 
•o ile plantator wykaże się dostatecznym 
zabezpieczeniem kredytu.

Część nasion, a przede wszystkim ■ i, ! 
re wymagaią wysiania w insnektach, zo­
stała już dostarczona plantatorom, reszta 
zostanie dostarczona w na; ”

Kontrakty zawiera się nie tylko z go­
spodarstwami ogrodniczvnv. ale !rk'c z ma 
jątkami państwowymi i drobnymi rolnika­
mi, którym daje się specjalne ulgi.

Ogólne zapotrzebowanie na surowiec 
warzywny przemvslu konse*wovrpnn

rza na rok 1946/47 wyniesie ok. 12.000 ton, 
co odpowiada powierzchni plantacyjnej 
ok. 2.000 ha. Surowiec ten ma być prze­
rabiany we własnych fabrykach P. Z. P. K. 
na konserwy w puszkach (groszek zielony, 
fasolka szparagowa), na konserwy kiszone 
(kapusta, ogórki), na puróe (pom, 'ory. 
szczaw, szpinak) i na susz warzywny (mar 
chew, pietruszka, salery, pory. kalarepa:.

Utworzenie Okręgowego Zw. Pracowników 
Państwowych R.P. w Gdańsku

W ub. tygodniu odbyło się w sali kon 
ferencyjnej Urzędu Wojewódzkiego w 
Gdapsku posiedzenie, mające na celu po­
wołanie Okręgowego Związku Zawód. Pra­
cowników Państwowych.

Wobec zewidencjonowania powyżej 50 
sekcyj, grupujących około 10 000 pracow­
ników państwowych, koniecznym się stało

Wojewódzka Rada Narodowa
Dnia 29 marca o godz. 9-tej w sali kon­

ferencyjnej Rady w Gdańsku, ul. Okopo 
wa 5/ odbędzie sie plenarni posiedzenie 
Gdańskiej Wojewńdzkiej Rady Narodowi-1 

z następującym porządkiem dziennym:
1) Ślubowanie nowych członków, 2) Spra 

wozdanie Wojewody; 3) Sprawa regulacj' 
cen na wolnym rynku na artykuły pierw­
szej potrzeby; 4) Sprawy miesz ran:owe; 
5)Zatwierdzen!e budżetu Woj :v Związku 
Samorządowego: 6) Sprawa walki ze szko­
dnictwem gospodarczym na Wybrzeżu; 7. 
Wolne wnioski.___________ _

w gaunt
Dnia 27 marca 1946 roku o godz. fl-tei 

w sali Rady Miejskiej odb^zie śle posie-

Pokój ładnie umeblowany j
z niekrępującym wejściem z używał- S 
nością łazienki, możliwie i telefonu » 
najchętniej w Sopocie, lub we Wrzesz ■ 
czu pilnie poszukuje samotny, wy- b 
płacalny od za.az. Chętnie zapłaci a 
czynsz z góry i pokryje część re- ■ 

montu. ■
Oferty pod „Samodzielny" do filn ą 
„Dz. Bałt.” Wrzeszcz, Jaśkowa Doli- ■ na 47 B. 47-Wr. 5

dzenie Miejskiej Rady Na- dowe; m. Gdy­
ni z następującym porządkiem dziennym- 
CZĘŚĆ I — roczysta w związku z 1-sza 

rocznicą oswobodzenia Gdyr1'
1) przemówienie okolicznościowe,
2) uchwała dot. wzniesienia potni ika 

braterstwa.
3) przemianowanie ulicy,
4) przedstawienie osób do odznaczenia 

CZEŚĆ II — zwyczajna:
1) Odczytanie protokołu z ostatniego po 

- siedzenia Rady,
2) Ślubowanie nowych członków Rady,
3) Przystąpienie m. Gdyni do udziału 

w instytucji p. n. „Międzynarodowe 
Targi Gdańskie ',

4) Sprawy biedace,
5) Wo’ne wnioski i interpelacje.

ażeby tak liczna grupa miała swą repre­
zentację.

Zebranie zagaił ob. Dehnel, upowa^nio 
ny przez Komisję Organizacyjną Ogólno­
polskiego Zw. Zaw. Prac. Państw., witając 
przybyłych, po czym przystąpiono do o- 
brad.

Do prezydium zjazdu powołano ob. pb. 
Ziółkowskiego, przewodniczącego O. K. 
Z. Z. w Gdańsku, Daneckiego przedstaw. 
O. K. Z. Z. inż. Kosteckiego — Urząd Złem 
ski oraz Dehnela i Jastrzębskiego — U- 
rząd Wojew. Gdański. Przemawiali ob. ob.: 
Jastrzębski, przewodniczący Okręgu Zw. 
Naucz. Polsk. Dankowskl oraz Rośdsz*-w- 
sHL Następnie odbyły się wybory do Za­
rządu, które dały następujące wyniki:

Przewodniczącym Zw Zaw. Prac. Państw. 
Wojew. Gdańskiego został mgr Rościsżew- 
ski, zastępcą — ob. Jastrzębski, sekreta­
rzem — ob. Dehnel, skarbnikiem ob. Lud- 
wiczak. Prócz tego do Zarządu weszli: ob- 
ob. Michałowski, Noga, Zieliński, Grabow­
ski, Pękalski, Płocki i Wilczek.

Komisja Rewizyjna- ob. ob. inż. Kostec­
ki, Poczman Bieniaszewski.

Sąd Koleżeński: ob. ob. Urbański. Ziół 
kowski, Maryszczak.

Siedziba Związku; Gdańsk, uL Okopo- 
wa 2 — parter.

Z pobytu zespołu górali
na Wgbrzeiu

W zeszłym tygodniu opuścił Gdynię 
zespół amatorsk* regionalny górali z Bu­
kowiny Tatrzańskiej. Zespół ten pozostawił 
miłe wspomnienie, zwłaszcza wśród ludno­
ści wsi.

Wydział Kultury 1 Sztuki Urzędu Wo­
jewódzkiego Gdańskiego, do którego zwró 
ciii się inicjatorzy imprezy, doceniając zna 
czenie przyjazdu qoiali, zaopiekował się ni 
mi, ułatwił Im pobyt i zorganizował te-
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— Datownik okolicznościowy z okazji
1 rocznicy oswobodzenia miasta Gdyni.
Z oka7li obchodu I rocznicy oswobodzenia 
miasta Gdyni został wydany specjalny da­
townik okolicznościowy, którym urzrd po­
cztowy Gdynia 1 będzie w dniu 28 marca 
1946 r. stemplował wszystkie przesyłki na­
dane w tym dniu na terenie miasta Gdyni.

Poza -tym urząd pocztowy Gdynia 1 
w czasie od 28 marca do 8 kwietnia 1946 
roku będzie datownika tego używał dla ce 
lów filatelistyki.

Osoby zamiejscowe, pragnące mleć od­
cisk datownika okolicznościowego na prze 
syłkach przez nich nadanych, mogą prze­
syłki te należycie opłacić znaczkami i w 
osobnej kopercie również należycie ofran- 
kowanej przesłać do uizędu pocztowego 
Gdynia 1 do dalszej czynności urzędowej.

— Sytuacja aprowizacyjna w Gdańsku 
nieznacznie się poprawiła w związku z do­
stawami UNRRA. Natomiast artykuły przy­
dzielone na kaitki wydawane są z ogrom­
nym opóźnieniem. Dużą bolączką jest brak 
opalu dla ludności. W ciągu 5 miesięcy li­
czba punktów spożywczych wzrosła ze 108 
w październiku, do 137 w lutym. Liczba 
punktów rozdziału chleba wzrosła z 68 do 
81, liczba punktów rozdziału mleka z 14 
powiększyła się do 43.

W lutym wydano 20.305 kart aprowiza- 
cyjnych dla pracujących i 32.517 kart dla 
członków rodzin. Dzieci do lat 7-miu o- 
trzymały 11475 kart mlecznych, po raz 
pierwszy wydano w lutym karty mleczne w 
ilości 4.766 lla dzieci w wieku 7—12 lat.

Przy zakładach pracy Istnieje 156 sto­
łówek ( w październiku było 113 stołówek 1 
z 20 tys. stolowników. ż

— Wyjaśnienie „Społem". W związku 
z notatką w sprawie cen za kawę i dżem 
zamieszczoną u nas w rubn-ce „Odpowie­
dzi redakcji", „Społem" wyjaśnia: „Spo 
łem obowiązują cemrk’ za towary zregla 
montowane zatwierdzone przez Min. Apro 
wizacji 1 Handlu. Ostatni cennik obowią­
zuje od dnia 18. II. bi. Ceny te wynoszą 
1) 7.a kawę — 540 zł za 1 kg w hurcie, 600 
zł za 1 kg w detalu; 2) za dżem zł 40 za 
kg w hurcie, 45 zł za 1 kg w detalu Jak 
widać z powyższego, Spółdzielnia Spotyw 
ców w Oliwie nie pobrała „rażąco wygó­
rowanych" cen.

— Posiedzenie lekarskie. We wtorek, 
dnia 26 bm. o godz. 18 w male sali wykła­
dowej Zakładów Teoietycznyeh Akademii 
Lekarskiej, ul. Rokossowskiego róg Curie- 
Skłodowskiej odbędzie się 16-ie posiedze­
nie referatowe lekaizy. W programie wy­
kład prof. Millera Stanisława p. t. „Mecha 
nika rozwojowa .

_ Izba Przemysłowo - Handlowa w Gdy
ni wzywa zainteresowane sfery gospodar­
cze do zgłaszania wynalazków, wzorów u- 
żytkowych i zdobniczych, tudzież znaków 
towarowych do prawnej ochrony ich w U-

rzędzle Patentowym RP, mieszczącym się 
w Warszawie przy ul. Lwowskiej Nr 15.

Jednocześnie przypomina się, że spra­
wy 7.wiszane z uzyskanymi w ubiegłych la­
tach patentami i świadectwami ochronny­
mi należy uporządkować w Urzędzie Pa­
tentowy m RP Dotvczy to zwłaszcza zakła­
dów, które na skutek zniszczeń wojennych 
nie posiadają u siebie odpowiednich do­
wodów

— Zgromadzenie kobiet w Gdyni. W 
środę 27 bm. o godz. 17 w Domu Kolejarza, 
przy ul. Jana z Kolna w Gdyni odbędzie 
się Wielkie Zgromadzenie Kobiet o czym 
Informuje Społeczno - Obywatelska Liga 
Kobiet w Gdyni.

— Starogardzki Klub Sportowy (SKS), 
który zapisał się przed wojną pięknym’ wy 
czynami sportowymi, podjął już w ubieg­
łym roku swoją działalność. Obecnie po 
zimowym letargi klub zabiera się na nowo 
do życia. Na ostatnim zebraniu uchwalili 
członkowie 4.000 zł na zakup kompletów 
sportowych d.a drużyny piłkarskie.,,uiiuw yv.ii viiu u* 1 ■ •

Na jednym z ostatnich zebrań wręczył 
zarządowi klubu stan s'.fl Ziółkowski sztan 
dar, który w czasie okupacji był zachowa- 
nv w Starogardzie. Zarżyj otrzymał tak/e 
zdobyte przez klub 3 puhary or«z żetony, 
których okurant nie zrążył zniszczyć.

Sekcja piłkarska SKS-u otrzymała no 
wego kierownika w osobie ob. Zadurskie- 
go. Z pierwszym cieplejszym podmuchem 
wiosny sekcia *a męża na boisko. (An)
_ Wydział Wychowania Morskiego przy

Zarządzie Okręgu Gdańskiego L. M. rozpo­
czął Intensywną pracę. Na zebraniu w dn. 
16 bm. powołano 5 sekcji: programową,
pielegentów, kursów żeglarskich, modelar 
ską ł obozów oraz turystyki.

W skład Wydziału wchodzą przedsta­
wiciele Kuratorium Okr. Szkoln. w Gdań­
sku, PCWM-u, COM-u, ZHP, ZWM-u, T. 
U. R-u, AZM-u oraz kilku fachowców mor 
sklch. Wydział Wychowania Morskiego o- 
pracowuje Instrukcje dla Kół Szkolnych
L. M., dla Kół w organizacjach młodzież, 
oraz program wychowania morskiego, o- 
beimujący swym zakiesem °° przedszkola 
do liceum oraz dia młodzieży pozaszkol­
nej.

— Nowy członek WRN. Na ostatnim po 
siedzeniu Zarządu Okręgu Gdańskiego L,
M. został wybrany delegat do. Wojewódz­
kiej Rady Narodowej. Jest nim dyrektor 
Polskiego Radia w Gdańsku. Wacław Pa­
rol, wiceprezes 7a ządu Okr. Gdańskiego,

_ Lustracja w centralnym ośrodku L.
M. w Gdyni. W dniu 20 bm. przedstawi­
ciel Min. Żeglugi i Handlu Zagrań, dyr, 
Pański przy udzialć prezesa Zarzr du Okr. 
Gdańskiego inż. Riedla, naczelnika Wydz. 
Programowego Polskiego Radia A. Szenwal 
dowej oraz pełnomocnika Zarządu Głów­
nego L. M. Zawadzkiego Władysława wi­
zytował Centralny Ośrodek Morski L. M. 
w Gdyni. Dyr. Pański po zwiedzeniu po 
mieszczeń Ośrodka był obecny na wykła 
dzie z zakresu żeglarstwa. Raport z pracy

w Ośrodku złożył komend. Ośrodka Jul. 
Sieradzki i inż. kpt. Proszowski.

— Statek szkolny Ligi Morskiej „Gene­
ral Zaruski" po gruntownym remoncie wy* 
szedł z basenu inż. Kwiatkowskiego na re­
dę. Wyremontowany został przez załogę 
statku pod kierownictwem znanego „wilka 
morskiego” komendanta kpt. Wirhurę-Bo- 
huszewicza. Należy podkreślić nadzwyczaj 
ną ofiarność i ogromny wkład pracy ko­
mendanta i załogi przy doprowadzeniu stat 
ku do pełnej użyteczności.

— Zakończenie kursu żeglarsko-rybac- 
kiego. W dn.u 29 i 30 marca br. odbędzie 
się egzamin z kursu żeglarsko - rybackiego 
w Centralnym Ośrodki: Morskim Ligi Mor 
sklej w Gdyni z udziałem przedstawiciela 
Min. Żeglugi i Handlu Zagrań, dyr. Fańs­
kiego. Uczestnicy kursu po odbyciu teoie- 
tycznego przeszkolenia z zakresu żeglar­
sko - rybackiego przechodzą oŁ,ecnl® 
tyczne przeszkolenie na kutrach ry ac ” 
oraz na holownikach. Po odbyciu egza 
nów chłopcy będą kierowani do pracy 
różnych instytucjach na Wybrzeżu.

— Wieczór autorski K. L Gałczyńskiego. 
W ramach 12-tej Środy Literacko - Artysty
cznej w dniu 27 bm. o godz. 18-ej w sali 
Szkoły Muzycznej, ul. 10 Lutego 26 (g 
szkoły powszechne5 Ni 1). odbędzie się or­
ganizowany przez Miejski Wy z
•V 5? rcSyÄS

gr.
Henryk Palulis (skrzypce). Publiczność pro 
szona jest o punktualne przybycie,

— Nowy zuaczek pocz owy, poświęco­
ny pamięci walk Polskiej Brygady im. Ja­
rosława Dąbrowskiego w Hiszpanii w a- 
tach 1936—39, ukazał się już w sprzedaży

__ Co otrzymają mieszkańcy Gdańska na niewy­
korzystane i bieżące kartki żywnościowe?HV11. J ÜIUUU > •.«»«•I—---- - _ . ,

Na kartki żywnościowe: Na styczeń 1946 r.: Chleb 
kat. X — t,50 kg- II ö.M) kg* III - - Jg» I R 
- 6 ko- II R. - 4 kg- konserwy (kiszka) kat. I —
3 puszkij bielidła kat I - <U kg.i mydło toale­
towe kat. I — 1 kawałek, mydło do prania Kat. 1— 
0.20 kg, sardynki kat. I R.—1 puszka, herbata kat. I— 
0.02 kg, II - 0.015 kg; kat. I R. - 0,01 kg, cukier
kat. I — 0,50 kg, II — 0,40 kg, I R — 0,25 kg sól
kat. I — 0,40 kg., II — 0,40 kg, III — 0.20 kg., I R—
0,30 kg.. II R. — 0,20 kg. — na kartki mleczne 1
puszka soku owocowego i 0,50 kg dżemu.

Na m-c luty 1946 r.: Kat. I, II i I R- po 2 kg.
konserw wieprzowych, kat. 1 — 1 puszka konserwy 
wołowe, kat. II — 1 pustka, I R- 0,25 kgi fa­
sola — kat I — * Kg., mydło toaletowe kat. I —
I kawałek, mydło do prania — kat. I 0,20; ser 
kat. I —• 1 kg, śledzie solone — IR- 0,50 kg, dorsze 
solone — kat. III — 0.75 kg, II R. 0,50 kg.; sardyn­
ki — kat. I — 1 puszka, sól — kat. T — 0,40 kg,
II kat. — 0.40 kg. ITI - 0,20 kg. IR. — 0.30 kg,
II R. 0,20 kg. sok pomidorowy — kat. I 1 puszka 
na kartki mleczne 3 puszki mleka skondensowanego,
I tabl. czekolady, 0,50 kg masła orzechowego.

Artykuły powyższe niepobrane w terminie do 31 
marca 1946 r. przepadają.

Na marzec 1946 r. ch'eb kat. I, II, 1 I R po 2 ^9' 
sardynki — kat. 1—3 puszki, sól. — kat. I — O.w 
kg.. :i — 0,40 kg.. I I — 0.20 kg. I R — ,0'301k9-
II R. — 0 20 kg., na kartki mleczne 6 puszek mleka
skondensow .icgo i 2 litry mleka krowiego — termin 
odbioru do 10-go kwietnia br ...

Stołówki pracownicze rncon sie zgłaszać P° 00010 
za luty następujących artykułów: dorsze solone, cu ; 
kier, kasza Rczm.. i mąkę oszenną. *

ren. Urząd WojewódzJd ułatwił sprawy a- 
prowizacji i udzielił dużego samochodu z 
benzyną na objazi Mieszkańcy wioski z 
najpołudniowszego krańr a Polski, odciętej 
od świata przez okres okupacji, zarazem od 
grozy wojny, w której iozwijało się żyd** 
kulturalne Bukowiny Tatrzańskiej, co osła­
wił, i się „szmuglem" przez rzekę Białkę Pu 
laków ściganych przez „Gestapo" do Sło­
wacji — zamarzyli o zwiedzeniu portów 1 
ujrzeniu morza. Przywieźli nam swoją szcze 
rą, czystą sztukę ludową. Sztuka „C.cowiz- 
na” doskonałe opracowana. Zobaczyliśmy w 
niej samorodne talenty aktorskie, nieska­
żony dialekt, egzotyzm górsk pieczołowi­
cie tradycyjne stroje szczerość 1 bezpo­
średniość sztuki ludowej, typowe tańce we 
wspaniałym wykonaniu ze słynnym zbój­
nickim.

Przede wszystkim górale byli gośćmi 
Gdyni, gdzie dali 3 przedstaw enia i na 
Oksywiu dła maiynarzy. Zwiedzali miasto 
i port. podziwiając wszystko. Byli też w 
Sopocie i Gdańsku, tam też giali, spoty­
kając się z uznaniem

Wydział Kultury i Sztuki skierow; ł gó­
rali na teren pow. Morskiego, aby zapo­
znać ich z ludnością kaszubską i pokaz 
im efekty pracy ludności miejscowej. Sta­
rosta Morski ponarł i ułatwił imprezę. Przy 
organizacii współdziałali wydatnie ref. Kuł 
tury i Sztuki oraz Inf. i Propag. ob- 3zre- 
der i Borczucb, burmistrz m. Pucka 1 O**. 
Całun.

Na specjalne wyróżnienie zasługuje gmi 
na Strzelno, która wykazała olbrzymie urnie 
jętności l możliwość w organizacji pracy 
społecznej i kulturalno-artystycznej. Wsie 
Swarzewo I Strzelno można traktować ja­
ko wzorowe. Jest to m. in. zasługą młode­
go, energicznego wójta A. Dettlafa, sołty­
sów Tąbcy. Macha. Plińsklego ks. prób. 
Hinca, zolowych gospodarzy wsi 1 yba­
ków: Trzebiatowskiego Terpy, Netzla, Bol- 
dy, Czapy, działaczy kult.-oswiatowych 
Stencla, Ostrowskiego, Małkowskiego-, sze­
regu młodych gospodarnych kaszubek i wie 
lu innych wsi: Strzelno. Swarzewo Ch a- 
powo i Wielka Wieś. Swarzewo — siedzi­
ba Cudownej Matki Boskiej Morskiej pp- 
witało górali z całą staropolska gościnCg 
ścią. Ślicznie przygotowano wspólną wiesze 
rzę; czysto, biało, estetycznie, hafty ka­
szubskie, osty nadmorskie i cuda sztuki ku 
linarnej z... dorsza. Piękne stroje kaszubek 
olśniły górali. Otwarły się serca 1 ramiona-

Nabożeństwo niedzielne w sławnym kn 
ściele było wielką uroczystością, na którą 
tłumnie przvby’a ludność okolicznych r,.i

Zwiedzenie Wielkiej Wsi, portu C/bac-
tlw. ssäTiKS:śniadanie w Chłapowie, 
ska, Jastrzębia Góra - zachwyciły górali

Punktem kulminacyjnym wycieczki był 
pobyt we wsi Strzelno i przedstawienie W 
tamtejszym Domu Kultury, w którym górale 
dali z siebie maksimum swoich artystycz­
nych możliwości. Entuzjazm widzów był p- 
ogromny.

Przemówienia przedstawicieli obu stron 
wyraziły radość ze zbratania poprzez współ 
ną kulturę i sztukę. W/g słów górala Cho­
wańca: „Nie znaliśmy Was ale ciągło nas 
do Was... nieraz się prz^ ognisku mówiło— 
_ skąd się wzięły muszelki na kapelu­
szach — to tęsknota dc morza1...

Z życzeniom kaszubów abv wiatr hal­
ny przypomina! góralom o morzu — ro*" 
stali się zachwyceni sobą wza(emnie.

Wanda Andrzejewska
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M A K A O N 

MARME1 ADA 

KAWA 

MUSZTARDA 

C U K I E R K I 

PASTA 

ŚWIECE 

MYDŁO 

NAMIASTKI 

SPOŻYWCZE

CENY FABR. i HURTOWE 
TELEFON 520-18

N. KALICKA • SOPOT
PL. WOLNOŚCI 4

4655r
Wszystkie Spółdzielnie I firmy prywato« oa 
terenie województwa gdańskiego takopofą 
najkorzystniej:

PROSZKI DO PRANIA
ŚWIECE
MYDŁO
PASTĘ DO OBUWIA,
®rł* INNE artykuły cham. uxytku damow*ao

HuitowntaChemiczna Nrn
(ucnana przai Cenfr. Handl. Przam. Cham.)

Zawadzki, Gdynia, Kw(alkaw«kl«qo 34

PRZEDSTAWICIELSTWO
l BLOCK- BRUN S.A.
M J Maszyny biurowa - Kupno Zi _ ] (

O SprzoJaz * Gwarantowane ? r
> p ^

C reparacja-Konscrwacfa "
"* Dodafld - Polski* czclonld

GDYNIA. 10 LUT1GO 37. Tol.269-09
1775

CHEBIOPHARM
Spółka ehem. - fariuac. 
GDANSK . WRZESZCZ 
Gołąbią 5, tal. 415-65

KUP UJE;

chemikalia
specyfiki
zioła

41W opakowania apteozna

«aaooi.-~ra~...»jssa&iqsqpoa&i
I Przedsiębiorstwo Państwowe i
S i

J Centrala Obrotu i Przetwnntwa Rybne*m ]
i immmmi——^wmmmmmmmmammmmmM5 Z

OTWIERA W DNIU 26 bm. Detaliczny sklep rybny ( 
I w Gdyni, przy ul. Świętojańskiej 71. i
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/V AS f O /V A
warzyw i kwiatów gwaran­
towanej jakości poleca

GDAŃSKA CENTRALA OGRODNICZA
Wrzeszcz, ul. Morska 47.

46W

(eumi umiiiłfiw
Pd. z o. o

ODDZIAŁ GDAŃSKI W SOPOCIE 
UL STALINA 798

zawiadamia, że: z dniem 15-go marca 
1946 r. wszystkie materiały budowla­

ne jak:
CEMENT, WAPNO, PAPĘ, GWO* 
DZIE CEGŁĘ, DACHÓWKĘ, PŁYTKI 
GLAZUROWANE, TERRAK^TĘ I IN. 
rozprowadza 1 sprzedaje dla odbior­
ców z terenu miasta Gdyni i okolic 

przez firmę
HURTOWNIA MATERIAŁÓW 

BUDOWLANYCH
„STnn**9*

SPÓŁKA Z OGRANICZONĄ ODPOWIEDZ.
Skład Nr 6 przy

Centrali Materiałów Budowlanych 
Sp. z o. o.

Gdynia, Skwer Koscłus-ki Nr 16
Telefon 2T430 ----------- Telefon 22430

17R1
—a—a—araann im -.na

HURTOWNIA I SZL1FIERNIA SZKŁA 
Matuszek i 5 arna dak — Sp. z o. o. 

Gdynia, Świętojańska 130

poszukuje szklarzy do wszelkich ro­
bót szklarskich w Gdyni i naszego 
Oddziału w Gdańsku. Zgłoszenia 
przyjmuje się w Gdyni. 1789

Rutynowana siła biurowa
ze znajomością księgowości przebit­
kowej potrzebna od zaraz do przed­
siębiorstwa spea/cyj no - składnico- 

wego.
WAF.UNKI BARDZO DOBREI 

Oferty do filii „Dz Bałt" Wrzeszcz, 
Jaśkowa Dolina 17B pod „Deo Gloria ' 

________ , ________ 43-Wr

UNIEWAŻNIAM ! KRADZIONĄ PIE­
CZĘĆ FIRMOWĄ:

„DOM HANDLOWY RUBEL WŁODZI­
MIERZ I S-KA" Gdańsk - Wrzeszcz, 

Grunwaldzka 142.

Rachunki z powyższą pieczęcią od da­
ty 24.III.1946 r. są nieważne. 1786

Repertuar Icln
a D T N I A

»«WARSZAWA” — , Sw'at Mę Amte}«" 
„WOLNOŚĆ” — Francis Wyzwolona 1 0-!i 

bpsIs KRN.
„FALA” - GRABÓWEK — Lenin w Paźdzler- 

nl ko.
CHYLONIA

„PROMIEŃ” — Ekfzvdlpiy dorożkarz.
GDANSK

„ŚWIATOWID * — Manewry Miłośni.
SOPOT -

„BA f.TYK’* — Pletnie A ni« zgasł*
„POLONIA” — Strachy

OLIWA
„POLONIA** — U kreso drogi.

WEJHEROWO
„ŚWIT” — Kurhan Małachowski t Pokłosie 

wolny.

PUCK
„MEWA” — Czekał na mnie.

LĘBORK
„FREGATA* — „Nr 217” 1 Kongres Zw. Zaw. 

w Polsce.
TC/EW

»WIST.A” — Nowe filmy polskie* Łódź, O- 
powfeśd wigilijna. Norymberga. Felieton 
Nr I.

SŁUPSK
„POLONIA” — Cztery serca.

E

ZARZĄDZENIE ✓
OKRĘGOWEGO URZĘDU SAMOCHODOWEGO 

GDAŃSK
Okręgowv Urząd Samochodowy Gdańsk — Sopot 

Wvbickiego 32. wzywa wszystkich użytkowników po 
Jazdów mechanicznych którzy ba w posiadaniu za­
świadczeń na próbne nunfery rejestracyjne, wydane 
w okresie od początku rejestracji, aż do 1.12 1945 r., 
aby zaświadczeni q te zwrócili nie późnie] niż de 
dnia 5 kwietnia br do Oddziału Nadzoru OUS, So* 
pot ul. Wybickiego 32.

Zarzpdzenie to obowłnzufe zarówno w wypad­
kach, gdy rejestracja próbna została zmieniona w 
swoim czasie na lejestracjc? sta?A, Jak również l w 
tym wypadku gdy użytkownik z lakirhkolwiekbąriź 
powodów przestał korzystać z użytkowania pojazdu 
? u ech rt tczn ego.

Urząd ostrzega, że w stosunku do użytkowników, 
którzy nie zastosuj a zię do powyższego wezwania, 
wysłane bedą na podstawie posiadanej ewidencji, 
bezpośrednio indywidualne wezwania przy Jednocze­
snym pociągnięciu winnych do odpowiedzialności 
według obowiązujących przepisów. 4660-k

KOMI* NIKAT
Okazało się, że Okólnik Nr 2 Wojewody Gdań­

skiego z dnia 9-go września 1945 r. wydany na pod­
stawie rozDorzPd_enia Prezydenta R. P. z dnia lC-go 
marca 1928 r o ewidencji i kontroli ruchu ludności 
(Dz. U. R. P. 32 póz. 309) nie byl należycie prze­
strzegany i wykonany.

Przypomina się o obowiązku nałożonym na ad­
ministratorów domów i picwadzących meldunki zało­
żenia w każdym domu księgi meldunkowej, spisu 
głównych lokatorów i sublokatorów z oznaczeniem 
mieszkania, miejsca pracy i zawodu. Spis taki powi­
nien się zgadzać z księgą meldunkową i winien być 
umieszczony w miejscu łatwo dostępnym dla wchodzą 
cego od razu widocznym w klatce schodowej w bra­
mie lub w hallu domu z zaznaczeniem nazwiska ad­
ministratora zobowiązanego do prowadzenia meldun­
ków.

Obowiązek zameldowania wzgl. wymeldowania 
ciąży na właścicielu lub dzierżawcy tiomu i głównym 
lokatorze, w którym podlegający za- i wymel­
dowaniu — przebywa. Takie osoby muszą być za­
meldowane w ciągu 48 godzin. Osoby przebywające 
w hotelach, pensjonatach, domach noclegowych I 
innych wszelkiego rodzaju zakładach winny być za­
meldowane przez odpowiedzialnego kierownika zakła­
du, prowadzącego meldunki przed upływem 24 godzin 
od chwili przybycia bez względu na czas, przez 
który przebywają lub zamierzają przebywać. Ponad­
to hotele 1 wyżej wymienione zakłady zaprowadzą 
u siebie listy osób w ich zakładzie przebywających, 
które należy umieścić przy wejściu do zakładu w 
miejscu widocznym dla wszystkich wchodzących.

W razie stwierdzenia faktu niedopełnienia obo­
wiązku meldunkowego prowadzący meldunki, admini­
stratorzy domów dokonają odpowiednich czynności za 
meldowania wzgl. wymeldowania z urzędu i sporzą­
dzą odpowiednie doniesienie karne do Referatu Kar­
no - Administracyjnego Zarządu Miejskiego w Gdy­
ni.

Meldunki przyjmują i załatwiaią terenowo właś­
ciwe Ekspozytury Oddziału Ewidencji Ludności w Ok­
sywiu, Chylonii, na Grabówku. W-toroinle w Orło­
wie 1 Centrala Ewidencji Ludności (omach Zarządu 
Miejskiego).

W celu należytego przestrzegania przepisów mel­
dunkowych przez mieszkańców m. Gdyni ustanowieni 
zostaną z dniem 1-go kwietnia 1946 r. kontrolerzy 
meldunkowi, którzy obowiązani będą utrzymywać clą 
głą kontrolę i nadzór nad dopełnieniem obowiązu­
jących w tym względzie przepisów. Organa M. O. 
będą wspierały w tej akcji organa gminne przy wy­
konywaniu przez nie nadzoru.

Winni naruszenia lub nieprzestrzegania w. w. 
orzeDlsów uchylający się od wykonania zarządzeń 
władz opartych na niniejszym rozporządzeniu uleg­
ną karze grzywny do 2000 złotych lub karze aresztu 
do 4-ch tygodni albo obu karom łącznie.

ZARZĄD MIEJSKI M. GDYNI 
4666-k

ZARZĄD MIEJSKI miasta Gdańska „Agril” Ad­
ministracja Gospodarstw Rolnych i Leśnych ma do 
natychmiastowej sprzedaży loco las większą llośó 
drewna opałowego twardego i miękkiego w obrę­
bach leśnych „Stańki” i „Oliwa".

Również posiadamy do natychmiastowej sprzeda­
ży większą ilość chrustu opałowego sosnowego.

Zgłoszenia w biurze „Agrilu” we Wrzeszczu, 
ul. Twarda 5-e. 1761

P rotfram
RoK««ło<tnl GJańalri-l
NA WTOREK, 2« MARCA 1946 R. 

na tali 1339.
7.45 — 8.30 Transmit,ja z Warszawy. 8.30 — 8.33 

Program na dzień dzisiejszy. f».33 — 8.40 470 rad dla 
kobiet. 8.40 — 8.45 Muzyka na dzieńdobry. 8.45 — 
9.00 „Na pokładzie Ciliaxa” — aud. dla szkół śred­
nich — opowiadanie fantastyczne. 9 00 — 9.05 Skrzyn­
ka poszukiwania rodzin. 9.05 — 9.10 Komunikaty i o- 
głoszenia 9.10 — 9.30 Muzyka. 9.3^) — 11.57 Przer­
wa ti.57 — 14.30 Transrols'a z Warszawy. 14.30 — 
14.35 „W Wyższej Szkole Handlu Zagranicznego” — 
reportaż A. Danielskiej. 14.35 — 14.40 Przegląd prasy. 
14.40 — 15.00 Muzyka rozrywkowa. 15.00 — 15 10 Kro­
nika Wybrzeża. 15.10 — 15.15 Z życia młodzieży. 
15.15 — 15.25 Muzyka. 15.25 — 15.35 „Wycieczka do 
Gdańskiego Krakowa” — pog. krajoznawcza prof. Ki­
larskiego. 15.35 — 15-55 Muzyka. 15.53 — 16.00 Komu­
nikaty 1 ogłoszenk, 16.00 — 17.10 Transmisja z War­
szawy. 17.10 — l*1 20 Muzyka. 17 20 — 17.30 „Jak on­
giś polowano na dzika - odyńca pod Puckiem” — 
szkic literacki A. fewierhoeza. 17 30 — 17.40 Kon­
cert. 17,40 — 17.50 „Prapcczątek wody oceanów” — 
pog. naukowa dr. Staszewskiego. 17.50 — 17.55 Mu­
zyka. 17.55 — 23.00 Transmisja z Warszawy. 23.00 
Program na środę. Zakończenie. Hymn.

Audycja specjalna dla Pniaków sa granicą 
a) List do naszyh rodaków — J. Stępowskiego.

b) Idziemy do Ciebie... audycja słowno-muzyczna 
w opr. H. Hohendhnger.

c) Salut dla polskich marynarzy na ńorzach — 
kapitana Mariana Brandysa.

OGZOSZFWI/I 00 00 tfit

[ WOLNE POSADY

SPÓŁDZIELNIA „ZGODA” za­
angażuje natychmiast 4 rutyno­
wanych buchalterów. Warunki 
do omówienia na miejscu Gdy­
nia, ul. 1-szej Armii WP 37 
* P-_______________ 4662-k

poważne przedsiębiorstwo prze 
mysłowe na Wybrzeżu. Zgło­
szenia wraz z referencjami kie 
rować do Administracji „Dz. 
Bałtyckiego* — pod nr IC75.

1793

HANDLOWCÓW wykwalifiko­
wanych, specjalistów branży 
rolnej, kierowników przemy­
śla rolnego, kierownika tran­
sportu oraz buchaltera poszu­
kuje Zrzeszenie Spółdzielni 
Samopomocy Chłopskiej Od­
dział w Gdańsku Wrzeszcz 
Partyzantów 21._________45-Wr
DO BUFETU i ekspedycji ob- 
sptna I piśmienna siła potrze­
bna od zaraz lub od 1-go kwie 
thia. Spóika Gastronomiczna 
„Pod Strzechą” — Sopot, Ro­
kossowskiego 42. 1791
BUFETOWA-ekspedientka, ob­
rotna. o dobrej prezencji po­
trzebna od zaraz lub 1-go 
kwietnia. Spółka Gastronomi­
czna ..Pod Strzechą" — So­
pot, Rokossowskiego 42. 
___________ 1790

PRZYJMĘ instalatora samo­
dzielnego na roboty wodocią­
gowo-kanalizacyjne oraz ucz­
ni w zawodzie ślu9arsko-insta 
lacyjnym. Gdynia, Warszaw 
sta 17. 1784
POTRZEBNA samodzielna gos­
podyni z dobrą kuchnią z re­
ferencjami, Sopot, Szopena 19 
parter. 17 — 20. 1780

POSADPOSZUKUJĄ
WYCHOWAWCZYNI wykwali­
fikowana poszukuje pracy do 
dzieci. Wynagrodzenie niskie. 
Wiadomość: Gdynia. Mściwoja 
2 — I. w godt. 11 — 13 i
15.30 — 20.____  1758
STARSZY KELNER znajomość 
francuskiego, angielskiego szu 
ka zajęcia. Oferty „Dz. Bałt."
Wrzeszcz.______________ 41 -Wr.
BYŁY FUNKCJONARIUSZ^;łcT 
żby morskiej z pełnym wysz

RUTYNOWANEGO księgowe- jkofeniem sanitarnym poszuku- 
sPecjölistę KOSZTÓW je posady w charakterze do- 

WŁASNYCH, siła tvlko pler- zorcy. Zgłoszenia: Księgarnia
wszorzędaa. do samodzielnego Mtsiołek, Oliwa, Armii Ra- 
prowadzenia biura — zatrudniIdzieckiej 1/. 6-0

E Klf’NA 1
ŁOŻYSKA kulkowe, rolkowe 
kupuje Biuro Techniczno-Hand­
lowe. Łódź. Al. Kościuszki 32, 
tek 219-18. 4661-k

MOTOR spalinowy na 8 — 12 
KM oraz parę koni roboczych 
poszukuje Chemięzna Fabryka 
„ERGASTA” Starogard. Woj. 
Gdańskie, tel. 32. 4658-k

KUPIMY tokarkę, strugarkę 
frezarkę. Gimnazjum Mcchanl 
czne w Gdyni, Morska 79.

1783
KUPIĘ tapczan w dobrym sta 
nie. Sopot, Szopena 19 Par­
ter 17 — 20. 1781

E SPRZEDAŻE

PUTS A damskie, męskie, lisy 
kołnierze, różne skórki futer 
kowe. materiały włókiennicze 
konfekcję męską, galanterie 
skórzaną. podróżną poleca 
skład Włóklennirzo - Futrzar 
sk| 8. Wiśniewski, Gdynia 
świętojańska 16 19 M

SCHWEISSAPARAT zupełnie 
nowy kompletny sprzeda Den­
tysta Maksymo\ iC2 — Sopot, 
(Czyżewskiego 6. 1792

MATERIAŁY bielskie, fut 
fkórkl aatackowe kupuje 
sprzedaje F-ma „Alwii 
Gdynia, Świętojańska 75- T 
272-70.   35
WILCZUR suka czystej zi 
ledynastomiesircma do spr 
dania Oglądać: Wrzesz
Chwaszczyńska 9 I p. m 7

SPRZEDAM nuts' 
nla ,.Royal” z dli 
Dolskie zgłoski,
2 motory elektry< 
Zgłoszenia pod 
Bałtycki.

dobry

LOKALF
POKOJU za

tyrkj” |K>d „1
URZĄDZENIE 
oleju, 6klep,

do wybija; 
mieszkanie

dam.
,42”.

Oferty: „Dz.

POSZUKUJĘ w Gdyni ew 
tualnie Orłowie 2 lub 3 
keje z łazienką za rem 
zwrócę pod „Pilna 202".

Arak IR pne wt«ra|. 
prayfoaja ilę. A4*ujjtri

g ItNIEWAZNIFNIA | POSZUKIWANIE RODZIN J

UNIEWAŻNIAM zgubione za­
świadczenie rejestracyjne R.K. 
U. Ostrowiec na nazwisko Mi­
siak Jan zamieszkały w Sław 
nie, ul. Kraszewskiego Nr 7.

4670-k

POSZUKUJĘ Krystynę Nowiń­
ską e domu Grote. Mam wia­
domość od męża. Proszę *> po­
danie wiadomości kto i gdzie 
ostatnio wzq!ędnie w czasie 
okupacji widział poszukiwaną. 
S. Kubln, Gdynia, Czołgistów
5 - 63. 1550-n

IjNtFWAZNIAM zgubiunfl kar- 
tę rozpoznawczą wystawioną 
na nazwisko Brachowski Zbig­
niew, 1796 9 ROŻNE |
UNIEWAŻNIAM zagubiony do 
wód tożsamości PKP Nr. 259- 
180 — Buczkowski Bolesław.

1795
UWAGA CHESTERFIELD'S
COLLEGE — Nowe zapisy. — 
Konwersacja i Korespondencja 
Handlowa — angielska. Cen- 
trala: Sopot, Wybickiego 31.— 
Stalina 751. Wrzeszcz, — Po­
litechniczna 6 — 2. 1778

UNIEWAŻNIAM zagubioną kar 
tę rejestracyjną RKU Łask — 
Koźlik Mieczysław, Wrzeszcz. 
Partyzantów 11. 1794
UNIEWAŻNIAM skradzione do 
kumenty, tymczasowe zaświad­
czenie, kartę rejestracyjną na 
nazwisko Jan Szałło zam. 
Gdańsk. Pilicka 16. 1779

POŁOŻNA Ry ng-Sm lało wska 
przyinuje we Wrzeszczu. Grun 
waldzka 220 III p. 239

AKUSZERKA z Warszawy z ul. 
Dalekiej przyjmuje panie. Dłu­
goletnia praktykę. Wrzeszcz
ul. Morska 6 — 3. 114?

UNIEWAŻNIAM kartę rejestra 
cyjną RKU — Gdańsk, Stani­
slaw Żemojtel. 1787
UNIEWAŻNIAM skradzione za
świadczenie obywatelstwa poi 
sklego, metrykę urodzenia 1 
zaświadczenie zameldowania
na nazwisko Warchal Helena, 
zam. Oksywie, Oksywska 185.

1788

KORESPONDENCYJNE KURSY 
KSIĘGOWOŚCI. Informacje: 
Lublin, skr. poczt 105. 4594-k

AKUSZERKA z Warszawy r 
długoletnią praktyką szpitalną

]

..RYBAK'* — liny — sznury — 
szpagaty — sieci — haczyki — 
buty gumowe — lornetki — 
fotoaparaty. Gdynia. Swiętojań 
ska 47. 1699

z „Omegi**. Wrzeszcz, ul. WoJ- 
deloty 15 b m, 5. Koto dworca 
przy tunelu. 1755
PANIEI Nie wyrzucajcie pie­
niędzy kupując tandetę, leci 
kłerujcia swe zamówienia do 
znanej z solidności F-my 
„KRYSTYNA" Wytwórni Gor­
setów. Gorsaletów. Pasów lo- 
rznlrzych. Poporodowych. Cią­
żowych Staników. Podwiązek 
ttp,. Gdynia, świętojańska 95.

33 M

KORKI, maszyny, narzędzie 
do ich wyrobu kupuje — 
sprzedaje Krakowska Fabryka 
Korków, Krakow, Piłsudskie­
go 22 telefon 566-91. 4667 k
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